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Demonstracja sowieckiego lotnictwa 


ostrzeżeniem dla Japonii i Niemiec 


zbombardują miasteczka niemie- 
ckia. 

Naist samoiotów pseudo-chiń- 
skich na missta japońskie wy- 
wołał konsternacje w obozie 
japońskim oraz silne zaniepoko- 
jenie w oficjalnych sferach ber- 
lińskich, które zdają sobie spra- 
wę z tego, że z pogranicza rosyj- 
skiego nie jest zbyt daleko do 
Berlina. m 


chciała w ten sposób zademon- 
strować swą siłę lotniczą przed 
Japonią i ostrzec równocześnie 


Londyn (Ir). Z Hankau donoszą, 
że samoloty chińskie prreleciały 
nad wschodnim morzem Chlńskim 
I pojawiły się nad Japonią. Sa- | Niemcy przed próbą zaatakowa- 
moloty te zamiast bomb, rozrzu- | nia Czechosłowacji. Jak wiadomo 
cały nad miastem Osaka ì inny- | przed kilku tygodniami w prze- 
mi miastami jepońskimi, oibrzy- | mówieniu radjowym jeden z dy- 
mie ilości ulotek. Wojska Japoń- | gnitarzy sowieckich zapowiedział, 
skle zaskoczone niespodziewa- | Że za każdego żołnierza czeskie- 
zajęły xupałnie | go zabitego przez żołnierza nie- 

mieckiego, 


nym nezlotem 
bierną pozycję. 

Treść uloiek oplewała: „„Jestaś- 
tie zdzni na naszą łeskęg Í nieła- 
ske. Criny są silire i niezwycię- 
żone“, 


rosyjskie 
[Ej 


samoloty 


Prez. Cardenas kieruje 
akcią 


Wiadomości nachodzące z Mek- 
syku Świadczą, że Prezydent Car- 
denas zdecydował się uprzedzić gen. 
Cedillo i zniszczyć cały ruch faszy- 
stowski, kierowany przez niego. Do 
okręgu San Lois Potosi terenu o- 
panowanego przez gen. Cedillo na- 
fede- 
broni. 


antyfaszystowską 


Minister obrony narodowej wydał 
rozkaz 3 oskadrom, by na całym 
terytorium stanu rozrzuciły odbitkę 
mowy prezydenta Cardenasa. Jak 
obliczają ponad 20 tysięczna armia 
zgromadzona została na terenie sta- 
nu. Miejscowości, w których gro- 
madzą sę „Cediliści, są systema- 
tycznie otaczane przez oddziały 
rządowe. Prezydent Cardenas aż do 
czasu całkowitego przywrócenia zu- 
pełnego spokoju pozostanie w San 
Luis. Krążą pogłoski, że gen. Ce- 
dillo opuscił swą haciendę de Las 
Palomas i schronił sie w górach 
wraz z kilkuset swymi zwolennika- 
mł. 


Dobrze poinformowani znawcy 
polityki Wielkiego Wschodu są 
zdenia, że nle były te chińskie 


samoloty, lecz sowieckie. Rosja 


Zamach na Stalina 


Londyn „Daily Express“ donosi, 
zę Stalin zrezygnował z zamiaru spę* 
dzenia urlopu na Kaukazie, ponie’ 
waż komisariat spraw wewnętrznych 
miał otrzymać wiadomość, o plano» 
wanym zamachu na iego życie. 

W związku z tym miano areszto* 
wać w różnych miastach Kaukazu 
300 oficerów i żołnierzy, podejrza* 
nych o spisek przeciwko Stalinowi, 
który pozostanie przez całe lato w | "ach. W otoczeniu Negrina znajdu» 
Moskwie i będzie tylko wyjezdzał | ję sie kilku wyższych oficerów i ko» 
na krótkie okresy czasu ze swej pod | misarzy politycznych armii niszpań: 
miejskiej rezydencji. skiej. 


p RERSEECH REID E a a 
Porcelana karisbadzka 


światowej marki „EPIAG' 
KRYSZTAŁY CZESKIE 
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PRZEZ KRÓTKI CZAS 


Po cenach wybitnie zniżonych 
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pływa ą nieustannie 


wojska 
ralne wszystkich 


rodzajów 


Premier Negrin w okopach 


Paryż. Z Barcelony donoszą, że 
premier Negrin udał się na front i 
zwiedza przednie łinie bojowe, od: 
znaczając żołnierzy, którzy specjal: 
nie wyróżnili się w ostatnich wal: 


Paryż. Z Madrytu donoszą o wy? 
kryciu tajnej organizacji będącej o* 
gniwem tak zwanej ej falangi ge* 
nerała Franco. 


O 

m 

m Działalność tej organizacji pole 
[m | gała na przygotowaniu gruntu pod 
D wybuch powstania. dokonywaniu 
O | aktów terorystycznych 3 szerzeniu, 
[] | głównie w armii panicznych pogło* 
D | cek. Jei dziełem były także ostatnie 
D moderstwa policjantów na ulicah 
O | Madrytu. 

o 
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Władze aresztowały licznych człon 


W 


PRAWORZĄDNOŚĆI 


LNOŚĆ! 


DEMOKRACJA! 


Rok II 


„System demokratyczny jest najlepszą gwarancją przeciw samowoli 
i niesprawiedliwości władz, gwarancją bezpieczeństwa prawnego i wolności 
jednostki, ochrony człowieka i obywatela przed wszechpotęgą państwa". 


Na widowni politycznej 


(Telefonem od wł. korespodenta) 
COŚ A LA CYWIŃSKI 


W Częstochowie wre. Przed kil: 
ku dniami na przewodzie sądowym 
procesu o zniesławienie, wytoczoneć 
go przez jednego z nauczycieli — 
oficera rezerwy, obrońca strony os” 
karżonej adw. Gawroński Stanisław 
Jan wyraził sie przed sądem: „Co 
ma wspólnego tam jakiś 12 maj (ro* 
cznica śmierci Marszałka Piłsudskie* 
go) z tą sprawą“. Adw. Cz. Paw” 
łowski z Warszawy, działający w 
imieniu powoda zażądał zaprotoku" 
łowania wyrażenia adw. Gawroń: 
skiego. Sąd przychylił się do tego 
ządania. 

W Częstochowie panuje przeko 
nanie; że w stosunku do adw. Ga 
wrońskiego będzie zastosowana us” 
tawa o obronie czci Marszałka Pił 
sudskiego. 


GRUPA „ZACZYNU” A LEGION 


MŁODYCH 


lak się dowiadujemy, nowy Ko: 
mendant Główny „Legionu Miło 
dych", p. Józef Mrozowicki należy 
do grupy „Zaczynu”. Jeśli ten fakt 
zestawimy z uchwałami krakowski: 
mi Legionu Młodych, wśród których 
na poczesnym miejscu znajduje się 
żądanie zmiany ordynacji wyborczej 
-— to znajdziemy w nim dużo pikan’ 
terii politycznej. Nie trzeba bowiem 
zapominać, że twórcą i ideowym kie 
rownikiem  „Zaczynu” jest pułk. 
Wenda, szef sztabu Ozonu. 


Tajna organizacja gen. Franco 
zdemaskowana w Madrycie 


ków tej organizacji. , Aresztowani 
już w najbliższych dniach staną przed 
trybunałea wojennym. U 
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P.T. PRENUMERATORÓW 
I CZYTELNIKÓW PROSIMY O ŁA- 
SKAWIE NIEZWŁOCZNE INFOR- 
MOWANIE NAS O WSZELKICH 
NIEDOKŁADNOŚCIACH W DOS- 


TARCZANIU PISMA. tT 
Wydawnictwo. 
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KRAKOWSKI KURIER WIECZORNY 


Na marginesie 


hrupp umarł 


Rodziua Kruppów.. Handlarze 
śmierci... Artur Krupp założyciel 
zakładów Krupp w Bernsderl pod 
Wiedniem... Artur Krupp, brat Krap- 
pa r Essen... Kruppowie — ludzie, 
którzy kierowali losami państw ... 
Ludzie. na których życzenie wypo- 
wiadano wojny... Ludzie, dla któ- 
rych jedni musieli mordować a znów 
inni ginąc... 


Artur Krupp, o którym dziś mo- 
wa, był ekspezyturą swej potężnej 
rodziny na terenie Austrii. Teraz pe 
Anschlussie, stał się niepetrzebny 
i mógł umrzeć. Umarł w tych dniach 
mając 82 lata. Umarł w okolicznoś- 
ciach niezwykłych ... 


Na parę miesięcy przed Śmiercią 
wytoczył sprawę sąsiadowi, którego 
głośnik radiowy był zbyt głośny. 
Sprawa znalazła się na wekandzie 
sądowej. Przeszła normalną proce- 
durę sądową i w wyniku procesu 
sędziowie uznali skargę za nieuza- 
sadniosą. Krupp. wytwórca dział — 
orzek'i sędziowie, — nie miał pra- 
wa skarżyć się na hałas. 


A Krupp przez eałe życie bał się 
się panicznie hałasu. Bał się hałasu, 
ale jeszcze więcej strzałów. Po pró- 
bach Strzelania, ma których musiał 
być obecny, zamykał się w swoim 
pokoju, wyłeżoaym korkiem i od- 
peczywał. 


Jak juz wspomnieliśmy Artur 
Krupp umarł w okolicznościach nie- 
zwykłych. Petężay Krupp, który 
szafował życiem ludzkim jakby czymś 
zupełnie  bezwartościowym, ten 
wszechwładny Krupp zmarł ze stra- 
chu. Strzelał z karabinka do jeżów 
w sweim parku. Karabinek był ci- 
chostrzelny, ale pękł przy strzale. 
Krupp doznał takiego wstrząsu, że 
padł trupem. 


Zyją jeszcze Kruppowie w Niem- 
ezech. Cieszą się specjalnymi łaska- 
mi, obdarzani są stale zaszczytami... 
Łask; te i zaszczyty przygłuszają 
zapewne znamienna obawę przed 
hukiem strzałów. „Handlarze Śmier- 
ci” nie mogą bowiem odezuwać wy- 
rzutów sumienia ... Do czasu! 


K. M. 


Wiochy sa zagrożone 


blokadą 


Przed niedawnym czasem 


ukdcuł się 
drugi tom wydawnictwa niemieckiego 
„Podręcznik mowoczesnej wiedzy wojsko= 
wej“, w którym grożba blokady, jaka gros 
zi Włochom, jest przedstawiona w nastę: 
pujący sposób: 

„Na wypadek wielkiej wojny dowóz 
środków żywności do Włoch drogami mor: 
skimi jest niepewny, stąd też nie mogą Wło 
chy nań liczyć“, Pośrednio stwierdzenie to 
uwypukia, że Włochy tylko wówczas będą 
w słanie prowadzić wojnę gdy ich drogi 
komunikacji morskiej nie będą zagrożone. 
Pułkownik niemieckicgo sztabu generalne: 
go. Xylander, w swojej ostatniej pracy u: 
zasadnia cyframi, w jakiej mierze Włochy 
zależne są od krajów anglosaskich, w zwią: 
zku z dowozem srodków żywności drogą 
morską, kontrolowaną przez flotę angiel: 
ską. Na 30 milionów ton importu wloskie=< 
go importują Włochy 17 milionów ton z 
Anglii ; Ameryki przez Cieśninę Gibral: 
tarską, 1.8 mil. ton z Azji, Afryki i Aue 
stralii przez Kanał Sueski, 1.2 mił, ton z 
Morza Czarnego przez Dardanelie, a tyle 
ko 3 mil. ton z rejonu Morza Śródziemne: 
go ozaz 7 mil. drogami lądowymi 
granice północne. 


Dr Edward Boyć 


Poniżej podajemy w skrócie 
trzeci z kole: referat, wygło- 
szony na wieczorze poświęco: 
nym Hiszpanii w Klubie De- 
mokratycznym w Warszawie. 

Redakcja. 


Hiszpania gen. Franco — to cał- 

kewity nawrót do najposępniejszych 
czasów świętego otiicium. Walka 
reakcji z mową narastającą kulturą 
rozpoczęła się od chwili obalenia 
monarchii. Jntelektualiści, uczeni, 
profesorzy, którzy dopomogli do tri- 
umfu Republiki w r. 1931 stali się 
w mniemaniu czarnej sotni edpowie- 
dzialni i wierni „bolszewizacji* Hisz- 
panu. Otwarcie wystawy 24 płócien 
Oizasso posłużyło za znakomity pre- 
tekst do mapiętnowania zbrodniczej 
tolerancji rządu, na czele którego 
stał wówczas umiarkowany prawi- 
cowiec, Potrela Velledares, Co się 
tyczy dzieła „agitatora' Picasso, to 
mieszczańska ciemnota widziała w 
tych płótnach niesłychaną prowoka- 
cję i czynnik demoralizacji! 
. Wszystkie przejawy aucha nowo. 
czesnego padały pastwą nie cofają- 
cych się przed niczym ataków. 
Wszędzie węszono intrygę bolsze- 
wicką. Domagano się, aby cenzura 
zawiesiła czasopisme neokatolickie 
„Czuzy Roya“, redagowane przez 
tego renegata Bergnmina, bowiem 
pod płaszczykiem katolicyzmu upra- 
wia się tam — rzekomo —- niebez- 
pieczna propagande haseł rewolu- 
cyjnych !! ' 

Prawdziwym pewodem, dla któ- 
rego pewien odłam młodzieży hisz- 
pańskiej przyłożył rękę do dzieła 
zniszczenia, rezpoczętego tak eklub- 
nie przez 'zbawców ojczyzny, jest 
psychologia dziedziców klas posia- 
dających. Aż do proklamowania re- 
publiki sytuacja ich w Hiszpanii 
była uprzywilejewana. Ciężąry 
wszystkie zarezerwowano łaskawie 
dla klas niższych. Gdy Republika 
ułatwiła wstęp na fakultety różnej 
kategorii młodzieży, dotychczaso- 
wych beniaminków losu ogarnął nie- 
pokój, bowiem ich niższość umysło- 
wą prawem kontrasty zaczęła wy- 
stępować na jaw. [Istotnie ci synowie 
właścicieli ziemskich, rentierów i 
szlachty okazali się niezdolni do 
jakiegokolwiek większego umysło- 
wego wysiłku. Wszyscy — jak się 
wyraził Unamuno — byli z tego 
drzewa, z którego wyrabiali łuki dla 
łuczników św. Inkwizycji. 

Stary profeser i rektor uniwersy- 
tetu w Salomonce, Miguel de Una; 
muno, znał doskonle młodzież. We- 
dług jege słów studenta, pochodzą- 
cego z warstw uprzywilejowanyck, 
młodego seniorito, charakteryzuje 
dzisiaj wstręt i odraza, jaką wokol 
siebie wzbudza. Swiadomy swej 
niższości umysłowej, chce om nisz- 
czyć to, czego mie rozumie, palić z 
przyjemneścią książki, i potem cie- 
szy się hucznie z zastrzelenia najźna 
komitszego poety Hiszpanii współ- 
czesnej, Frederigo Garcia Lorca. 

„Patrzyłem nieraz w oczy tych 


miedych ludzi — pisze Unamuno w 
swej książce: tutesy despued de la 
revolueion — wzrok ich pozbawio- 


ny był wdzięku i radości. Gwałt, 
który propagewali, nie był na usłu- 
gach jakiejś doktryny, to przeciwnie 
wszystkie doktrynv podlegały gwał 
towi. Ci gwałtowni wyznawcy kato- 
licyzmu nie czynili nic innego, tylko 
gwałcili nieustannie katolicyzna. 
Niektórzy młodzi faszyści zaczy- 
nają używać jako oznaki nie rózek 
liktorskich, lecz Krzyża Chrystusa. 
Krzyża Chrvstusa ? Nie, przenigdy. 
Ponieważ Chrystus obarczył swoje 


unitare NISZpANI 


na się, gdy go Piłat królem obwo- 
łał, podczas gdy oni Krzyżem jedy- 
nie się przystrajają. Nie służą Krzy 
żowi, lecz Krzyżem się posługują. 

Najgorszą zaś rzeczą jest to, że 
przemawiają rzekomo w imieniu ro- 
dziny i religii. 

Wrogo usposobieni do teraźniej- 
szości, -której nie rozumieli i nad 
którą nie mogli zapanować, przyłą- 
czyli się do tych partii, które na 
sztandarze swym wypisały hasła sta- 
rej Hiszpanii, pozostającej, jak się 
okazałe, w ścisłym a dziwnym kon- 
kubinacie z narodowym socjalizmem 
niemieckim i faszyzmem włoskim. 
W ten sposób swastyka zaczęła ra- 
tować krzyź, zaś Maurowie wygna- 
ni przed wiekami wrócili na półwy- 
sep, jako armia narodowa. Jakże 
musi cieszyć się w niebie patron 
Hiszpanii, św. Jakób, ten właśnie, 
który takie zasługi położył, uwalnia- 
jąc półwysep od arabskiego najeź- 
dżcy. Santi Jacque y cierra Espa- 
na — brzmiało przecież ongiś naro- 
dowe zawołanie i hasło. 

Ponury był spadek, jaki oddziedzi- 
czyła republika hiszpańska w 1931 
po wielu wiekach monarchii i wszech 
władztwa ciemnego kleru, który ka- 
stroweł kraj z każdego przejawu 
umysłowej odwagi, zapalał stosy na 
postrach myśłi hiszpańskiej, unieru- 
chamiając bogactwa w bezpłodnych 
dobrach „martwej ręki”. Przed upad- 
kiem Primo de Rivery w samym 
Madrycie 5900 dzieci (*» ogółu) ska- 
zane było na analfabetyzm z powo- 
du braku szkół. 

Pierwsze republikańskie minister- 
stwo oświaty w r. 1931 z miejsca 
otworzyło nowych 7000 szkół, prze- 
widujac co rok tworzenie nowych 
5000. Równocześnie zajęto się uno- 
wocześnieniem metod pedagogicz- 
nych. Wszystkie te jednak reformy 
spotkasy się ze systematyczną ob- 
strukcją ze strony elementów reak- 
cyjnych. A kiedy zwyeiężyła pra- 
wica i jej rządy zapanowały, przy- 
szła nowa fala antykulturalma, ma- 
sowo zamykano szkoły, szczególnie 
w dzielnicach robotniczych. 

Budowa zrębów oświaty, opieka 
nad sztuką, pielęgnowanie kultury — 
stały się naczelnymi podstawami 
programowymi rządów frentu ludo- 
wego. Refomy, jakie rządy te przed 
i w czasie wojny domowej wprowa- 
dziły dotychczas, mają na celu prze 
dewszy stkim przełamanie przywileju 
klas posiadajacych, udostępnienie 
całej młodzieży szkół średnich i wyż- 
szych, zapewnienie wszystkim rów: 
nego startu. Poprzez powołaną do 
evcia w sierpniu 1938 „Junta de Pro- 
teccion* nad sieretami, które jako 
„najdroższe dzieci rent bhk" korzy: 
stają odtąd w pełm 4 bezpłatności 
nauki, poprzez! niezwykłą rozbudo: 
wę szkół, tworzenia specjalnych 
„Milicji kultury“ 1 Misii pedagogicz- 
nych niosącz de najbardziej ciem- 
nych okolic skarby wiedzy i kultury, 
rząd republikański odrabia wiekowe 
zaległości. 

Osiągnieć jego nigdy już me 
zdoła zniszczyć ani cofnąć skutków 
nawet najbardziej krwawa czystka 
gen. Franco. 
` —006— 


Czytajcie 
„albo-albo” 
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, OGRANICZONE MOŻLIWOŚCI 

| WŁOSKIEJ ARMII LĄDOWEJ 
POD WZGLĘDEM SIŁY 
BOJOWEJ 


W drugim tomie „Podręcznika 
nowoczesnej wiedzy wojskowej” 
na 342 stronie jest omówiona siła 
bojowa włoskiej armii ladowef. 
Stwierdza się, ze na wypadek wyj 
ny można liczyć się tylko z podwo* 
jeniem stanu pokojowego armii wło 
skiej. A zatem należy rozumieć, że 
w razie mobilizacji Włochy wystae 
wić będą mogły tylko 80 dywizyj, 
ponieważ w czasie pokoju liczą 40, 
łącznie o stanic 1 miliona bagnetów 
i szabel. Twierdzenie to niemieckie 
stoi w prawdzie w sprzeczności z 
oświadczeniem Mussoliniego, który 
„podał, ze Włochy mogą zmobilizo* 
wać cztery miliony żołnierza. Róże 
nica między źródłem włoskim a nie 
mieckim jest duza. Pewniejsze jed» 
nak są dane źródła niemieckie. 


REFORMA HUT SZKLANYCH 
W ZSRR. 


Dziesięcioletnie doświadczenie o» 
bu „piatiletek* powoduje coraz bare 
dziej krytyczny stosunek kierowni* 
ków przemysłu sowieckiego do sys 
stemu podziału przedsiębiorstw prze 
mysłowych, pomiędzy różnymi kor 
misariatami. Organ komisariatu lek“ 
kiego przemysłu „Logkaja Indust- 
tia“ wystąpił z projektem reformy 
w dzedzinie produkcji szkła. które» 
go wciąz w Sowietach brakuje. Or 
becnie szkło jest produkowane w 
92 hutach, podzielonych pomiędzy 
6 komisaratówj Żaden z nich nie 
wyrabia wszystkich gatunków i 
wszystkich przedmiotów. Jedna =z 
hut produkuje filiżanki i szklanki, 
lecz nie wyrabia spodeczków. Inne 
sznów  specjalizowaly się wyłącznie 
w wyrobie szkieł do lamp. W re 
zultacie, n. p. z Kaukazu wożą szkło 
na Ukrainę, z Ukrainy na Kałka:, 
2 Charkowa do Moskwy, z Mosk* 
wy — do Kijowa i t. d. Proiekt reż 
formy przewiduje skupienie wszyst? 
kich hut pod kompetencję komisa 
riatów lekkiego przemysłu poszcze? 
gólnych republik oraz stworzenie 
wspólnej centrali, któraby kierowa: 
ła sprzedażą szkła na całym terytor 
rum ZSRR. Glównym celem refor 
my jest obciążenie kolei, które nie 
cala sobie rady z planem przewo% 
zów, j 


NIE BEDZIEMY MIELI 
CZEREŚNI : WIŚNI. 


Zbiór czereśni i wiśni w rokai bie 
żącym zapowiada się bardzo źle, 
gdyż niespodziewane mrozy w koń: 
cu kwietnia i na początku maja prze 
miioziły pręciki i słupki kwiatowe. 
Skutkiem tego, mimo pozornego do 
brego kwietnienia. zawiązki owoców 
zmarniały. Kięska ta dotknęła sady 
wiśniowe į czereśniowe we wielu o” 
kołicach. Będziemy musieli wobec 
tego pocieszyć się później owocami 
jabloni, grusz i śliwek, które kwit: 
na obecnie przy pięknej słonecznej 
pogodzie, tak, że o ile nadal warun 
ki atmosferyczne będą  przyjały, 
zbiór śliwek oraz jabłoni i grusz let- 
e i zimowych zapowiada sie do” 

rze. 


NIESPOTYKANE ROŚLINY 
ZNALEZIONO W POKŁADZIE 
TORFU b 


W Kaliszu, pod warstwą piasku 
znaleziono w pokładzie torfu głębo 
kości kilkumetrowej, doskonale za* 
'chowane rośliny niespotykane już 
obecnie na ziemiach polskich. Rosz 
liny te występują w krajach połude 
niowych z czego należy w nosić, że 
znalezisko pochodzi z okresu po e” 
poce dyluwialnej, kiedy po ustąpie* 
niu lodowców nastał klimat cieplel* 
szy od panującego becnie. 
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,52 BUDYNKI PASTWA 
FOŻARU 
Kolbuszowa. W Trzebosi 


pow. 
Kolbuszowa w COP wybuchł po* 
żar, który strawił 52 zabudowania 
„należące do 21 gospodarstw, W ak” 
cji ratunkowej wzięło udział il oko 


licznych straży pożarnych, w tym 
„Straz pożarna z Rzeszowa. Straty 
wynoszą kikadziesiąt tysięcy zł. 


WIELKI POŻAR W POW. 
PIOTRKOWSKIM 


Piotrków. Wielki pożar nawie 
dził wies Kamienna, pow. piotrkow 
skiego, niszcząc doszczętnie 22 go: 
spodarstwa wraz z zabudowaniami 
oraz żywym i martwym inwenta: 
rzem. Ponad 100 osób pozostalo bez 
dachu nad głową. 


OSACZENI BANDYCI SPALILI 
SIĘ ŻYWCEM. 


_ W gromadzie Sokolniki pow. 
larnobrzeg zostali przez policje osa 
tzeni dwaj grożni bandyci, mający 
na sumieniu szereg mordów: 27:let= 
ni Józef Wiązek i 25-letni Józef Za» 
iąc. Policja otoczywszy ich kryjów» 
kę, próbowała dostać się do wnę* 
trza, lecz wejście było zamknięte. 
Jeden z wywiadowców, Matejko, 
dostał się po drabinie na dach domu 
i w tei chwili został niebezpiecznie 
postrzelony. Gdy wezwania do opu 
szczenia kryjówki nie dały rezultatu 
policja wrzuciła do wnętrza granat 
łzawiący! Bandyci zaczęli ostrzeliwać 
sie policji, ale nie ustąpili. Za chwilę 
wybuchł pozar. Bandyci mimo to 
nie ustapili i ponieści śmierć w pło* 
niach. 


ZABIŁ KOLEGĘ WYSTRZAŁEM 
Z WIATRÓWKI 


18-letni Jan Zagaiski w Gabinie, 
pckazywał swemu kołedze Abramo 
wi Opatowskiemu wiatrówke. Pod: 
czas ogledzin nastąpi! strzał, Ostra 
toftka wiatrówki trafiła w czoło O: 
patowskiego, przebiła czaszke į ug: 
rzezła w mózgu. Nieszczęśliwego w 
beznadziejnym stanie  przewiezio* 
no do szpitala gdzie nie odzyskawszy 
przytomności zmarł. Sprawce lekko: 
rnyślnego postrzelenia aresztowano. 


DEMOSTRACJE  BEZROBOT: 
NYCH i STRAJK ROBOTNI- 
KÓW ROLNYCH. 

Od kilku dniu powtarzają się co* 
dziennie przed magistratem i storo* 
stwem  demostracje bezrobotnych, 
którzy domagala się natychmiasto: 
wego zatrudnienia. W mieście i po* 
wiecie tarnowskim jest obecnie jesz 
cze 3.000 zarejestrowanych bezro* 
botnych. 


CZYTAJCIE CODZIENNĄ 
PRASĘ 
DEMOKRATYCZNĄ 
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Vanderwelde, byłv przewodniczą- 
cy drugiej międzynarodówki socja- 
listycznej ustąpi swego czasu z rzą- 
du belgijskiego z powodu różnicy 
zdań, jaka oddzielała go od młodego 
wspołtowarzysza partyjnego Paula 
Spaaka. Kongres partyjny opowie- 
dział się za tezą Spaaka, mimo iż 
stary przywódca ruchu socjalistycz 
nego w Belgu Wanderwelde był 
rzecznikiem socjalistycznej polityki 
zagranicznej, zasady zbiorowego 
bezpieczeństwa, i pomocy dla repu- 
blikańskiej Hiszpanii. Spaak wygrał 
kampanię. Belgia oświadczyła się za 
bezwzględną neutralnością. Jest to 
wyłączna zasługą bylego przy- 
wódcy lewicowej frakcji socjalis- 
tycznej w Belgii, obecnego premiera 
Paula Spaaka. On, niegdyś gorący 
zwolennik sojuszu militarnego 
z Francją, dzisiaj oddalił Belgię 
od Francji i pierwszy uznał aneksję 
Abisynii przez Włochy.... Dziwny 
to zaiste polityk. Mussolini był on- 
giś także bardzo radykalnym socja- 
listą... zagorzałym demokratą.. 

Spaak jest narazie jednym z naj- 
bardziej prononsowaaych przywód- 
ców belgijskiej partii socjalistycznej. 
Narazie socjaliści popierają go w 
parlamencie, głosują za jego dekla- 
racją rządową. Wszystko na pozór 
w porządku... Angielska partia ro- 
botnicza także popierała byłego le- 
adera, premiera Anglii Mac-Donal- 
da, także głosowała za jego dekla- 
racją rządową... Do czasu także 
wszystko było w porządku... 

Aż przyszedł moment, że partia 
się go wyrzekła, a potem ostenta- 
cyjnie zwalczała nie tylko na tere- 
nie parlamentarnyim, ale jeszcze sìl- 
niej i bezwzględniej podczas wybo- 
rów do lzby Gmin. Wiadomo z ja- 
kim skutkiem : Mac-Donald eksprzy 
wódca Partii Pracy przepadł z kre- 
tesem! Na osłodę został z łaski 
Baldwina wicepremierem,;ale utracił 
wplywy i popularność, umarł, cicho 
bez rozgłosu i w zapomnieniu po- 
chowany został na cmentarzu swego 
rodzinnego miasta. 

39 letni premier Belgii Paul Henri 
Spaak, robi wszystko, by pójść w 
ślady Mac-Donalda Czy tvlko Mac- 
Donalda ? 

„Nie wierzę w waikę klas", 
wiadczył socjalista Spaak w odpo- 
wiedzi ma przemówienia podczas 
dyskusji nad oświadczeniem rządo- 
wym. 

„Wierzę że istnieją przeciwień- 
stwa między warstwami społeczny- 
mi, lecz w wielkich zagadnieniach 
jest więcej rzeczy, łączących nas, 
niż dzielących" — wołał w parlamen 
cie belgijskim pan premier Spaak, 
czynny jeszcze członek belgijskiej 
partii socjalistycznej. 

Rywal  Vanderweldego, 
partii socjalistycznej w 
nie wierzy w walkę klas.. 

Jakże to przypomina dewizę eks- 
socjalisty Mussoliniego i obecnego 
władcy Niemiec, jakże to unaocznia 
pewne ustepy deklaracji lutowej z 
1937 r. płk. Koca? 

Pan płk. Miedziński głosił na ła. 
mach „Gazety Polskiej” tuż po o- 
głoszeniu deklaracji O.Z.N., tezę: 
i„Odrzucamy zasadę walki klas“ 

Z tezą tą rozprawił się dosadnie 
wówczas naczelny redaktor „Robot- 
nika” b. poseł Niedziałkowski. 

P-zytoczył on ciekawy przebieg 
Il. Zjazdu młodzieży postępowej — 
niepodległościowej zaboru rosyjskie 
go, jaki się odbył w r. 1912 w Kra- 
kowie. Petersburska grupa młodzieży 
narodowej „Brzask” i petersburska 
grupa młodzieży katolickiej „Odro- 
dzenie” przedłożyły deklarację, któ- 
ra już wtady „odrzucała zasadę 
walki klas” .Grupa postępowo - nie- 
podległościowa opracowywała swo. 
ją deklaracje. Na posiedzenie komi- 
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Spaak, belgijski M 


sji zjazdowej, przyszedł józef Pił- 
sudski, przedstawiciel C. K. R. PPS 
na Zjeździe. Zabrał głos i między 
innymi tak powiedział: 
„Co to znaczy: odrzucam za 
sade waikl klas? To jest tak, 
jak gdybym nowiedzlał: od- 
rzucam zasadę deszczu, al- 
bo odrzucam zasadę burzy." 
Premier rządu belgijskiego, socja- 
lista, wyznawca „autoratywnej, de- 
mokracji p. Spaak, nie wierzy w 
walkę klas..., mówiąc stylem p. Mie- 
dzińskiego, zasadę walki klas.... 
Tylko patrzeć, jak  niezadługo 
zerwie z socjalizmem, zerwie mosty 
łączące go jeszcze dzisiaj z demo- 
kracją zachodnią wogóle. Wszak 
od demokracji „autorytatywnej” do 
„kierowanej”, czy demokracji. na 
którą tak łacno powołują się zarów 
no Mussolini jak i Stalin, tylko je- 
den krok. Pan Spaak jest b. młody. 
Ma czas. Hitleryzm także wierzy 
„że istnieją przeciwieństwa między 
warstwami społecznymi, i dlatego 
w imię „wielkich zagadnień” zgleich 
szaltowął całe społeczeństwo nie- 
mieckie. Pan Spaak zapewnia, że 
jest socjalistą, wiernym temu wszyst 
kiemu co jest w socjalizmie ideal- 
nego i humanitarnego. I w myśl te- 
go idealizmu i humanitaryzmu uznał 
pierwszy podbój Aabisynii, dlatego 
kuma się z Mussolinim przeciwko 
ludowej, republikańskiej Hiszpanii, 
dlatego oddala sie od demokratycz- 
nej Francji i steruje ku „demokra- 
tycznej” Italii. 
HE = SĘŻFAT o O SON © 


Baechasłowachi Min. Spraw Zagy. Dr rafa 


Nie, pan Spaak jest idealnym ty- 
pem zachodniego „demokraty” Mo- 
żemy pójść o zakład, że wyląduje 
on niebawem tam gdzie w najlep- 
szym razie wylądował Mac-Donałd. 

„W imię ratowania ojczyzny, w 
iniię dobra narodu... 

Choć nikt nie może przewidzieć, 
czy zadowelni się tylko rolą Mae- 
Donalda, 

Pan Spaak cieszy się zaufaniem 
samego króla. Jest jego pupilem. 

Mussolini maszerując na Rzym 
z rąk samego krola otrzymał „buła- 
wę” dyktatora cesarstwa rzymskie- 
go... Dzisiaj o zaufanie królewskie 
już nie dba. 

P. Spaak, socjalista z przekona- 
nia, gardzi, nie uznaje parlamen- 
tarnej demokracji, demokracji tych 
państw, które pierwsze pospieszyły 
napadniętej Belgii z pomocą, które 
Belgię wyrwały ze szponów Wil- 
helmowskich Niemiec, i które temu 
krajowi pomogły się odbudować i 
jeszcze dzisiaj gotowe są gwaranto- 
wac niepodległość. 


Nie uznaje walki klas, nie uznaje 
demokracji typu państw zachodnich, 
odpowiada mu lepiej demokracja 
„kierowana“, autorytatywną. 

Nic dziwnego, że tak przychylnie 
przyjęty został przez pewną część 
prasy. s 5 

O Spaaku jeszcze dużo posłyszy 
my. Na niespodzianki jesteśmy przy- 
gotowani. Chyba, że Spaak cofnie 
się ze śliskiej drogi... STER 


o aktualnych zagadnienisch Czechosłowacji. — 
Co powiedział o stosunkach z Polską. 


Paryź (Centropress). Paryski 
dziennik „L'[ntrasigeant* zamieścił 
w tych dniach wywiad swego współ- 
pracownika z czechosłowackim mi- 
nistrem spraw zagranicznych drem 
Kamilem Kroftą na temat aktual- 
nych zagadnień Czechosłowacji. In- 
terwiew ten dziennik paryski po- 
przedził uwagę redakcji, w której 
m. i. czytamy „Ci, którzy objektyw- 
nie patrzą na sytuację mniejszości 
w Czechosłowacji, zawsze uznawali, 
że państwo to z honorem obroni- 
łoby się przed każdym sądem mię- 
dzynarodowym. Statut mnie szoś- 
ciowy, jaki jest przygotowywany, 
ureguluje kwestję mniejszościową 
w Czechosłowacji drogą parlamen- 
tarną i w duchu najliberalniejszym. 
Rozwiązanie przeprowadzone będzie 
tak, że nienaruszoną pozostanie in- 
tegralność państwa i nie będą osła- 
bione gwarancje jego bezpieczeń- 
stwa“. 

Czechosłowacki minister spraw 
zagranicznych dr. K. Krofta po- 
wiedział: 


„Zrozumiałem jest, że Niemcy 
interesują się losem Niemców, ży- 
jących poza ich granicami. Jego 
czynniki kierownicze kilkakrotnie 
to podkreślały. Jednak rząd nie- 
miecki nie miesza się w węwnę- 
trzne sprawy Czechosłowacji. Wia- 
domo, że prasa niemiecka nie ukry- 
wa swyeh sympatii dla Niemców 
sudeckich i żeich popiera. Nie moż- 
na lekceważyć znaczenia i sensu 
tej kamnanii prasowej. Swiatowa 
opinia publiczna kampanię tę przy- 
jęła do wiadomości tak jako my. 
To jednak nie może nam przeszka- 
dzać i spokojnie kontynuować bę- 
dziemy przygotowania do ostatecz- 
nego rozwiązania kwestji Niemców 
żyjących w granicach naszego pań- 
stwa w duchu demokracji. Rozwią- 
zanie to zapewne przyczyni się do 


pokojowego rozwoju naszej polityki 
wewnętrznej i naszych stesunków 
z państwami sąsiedniemi 
Polityczne wydarzenia w życiu 
Słowaków zwróciły na nas uwagę 
zagranicy, gdzie wydarzenia te czę- 
sto przedstawiane były fałszywie 
itendencyinie w tym sensie, że 
wiekszość Słowaków przychyła się 
do separatyzmu. W gruncie rzeczy 
jednak Słowacy wszyscy są jednego 
zdania że tylko w ramach Repu- 
biiki Czechosłowackiej cieszyć się 
mogą wolnością polityczną i że tyl- 
ko w ramach Republiki Czechosło- 
wackiej dalej rozwijać mogą siły 
gospodarcze swego kraju. Przewa- 
żająca większość narodu słowackie- 
go przychylnie odnosi się do idei 
współpracy z rządem  czechosło- ' 
wackim, na czele którego stoi Sło- 
wak, Milan Hodza. Rząd gotów jest 
dalej rozszerzyć kompetencję orga- 
nów lokalnych na polu politycznym, 
gospodarczym i kulturalnym. 


O ile chodzi o stosunki z Wę- 
grami, to z informacyj, podawanych 
z okazji ostatniej sesji Stałej Rady 
Małej Ententy w Sinaja, wiadomo, 
że wszystkie państwa Małej Enten- 
ty zgodnie życzą sobie, aby nawią- 
zane zostałv dobre stosunki sąsie- 
dzkie z Węgrami, ćo jest też cha- 
rakterystyczne dla naszej polityki 
w stosunku do Węgier. : 

O ile chodzi © nasz stosunek do 
Polski, to wypada zaznaczyć, że nie 
nastąpiła żadna zmiana. Polska wi- 
dzi punkt ciężkości : wego stosunku 
do nas w rozwiązaniu kwestii na- 
szej mniejszóści polskiej, zarauca- 
jąc rządowi naszemu, że mniejszość 


ta jest zaniedbywana. Niedawno 
zarzucała nam Polska, że propa- 
ganda komunistyczna skierowana 


przeciw rządowi polskiemu, ma swe 
ognisko na naszym terytorium. Za- 
rządzono śledztwo w tej sprawie 
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Przegląd prasy 


Subtelna gra 
Gdybyśmy obraz „rzeczywistej rzeczy» 
wistości* urabiali sobie na podstawie pra: 
sy ozonowej wtedy niezrozumiałymi były: 
by — znane skądinąd — wszelkie kłopoty 
„zjednoczeniowe” O. Z. N. Obraz bowiem, 
byłby niezwykle plastyczny: całe społeż 
czeństwo radośnie potakuje na każde wos 
łanie O. Z. N. Równie nieoczekiwany ob: 
raz otrzymalibyśmy na podstawie prasy 
_endeckiej. Wszędzie zwycięża idea „naro» 
dowa“. Kto żyw (naturalnie poza „żydo» 
niasonoskomuną") jest pod sztandarami 
Dmowskiego. A tymczasem rzeczywistość 
ma „cokolwiek“ odmienne oblicze. Obieka 
tywny „Times“ londyński, organ konser: 
watystów angielskich omawiając w kores: 
_pondencji z Warszawy sytuację polityczną 
Polski po mowie p. wicepremiera Kwiat 
kowskiego i mianowaniu senatorem prof. 
lewicowa.. 


Bartla, że „opozycja stanowi 
w kraju conajmniej % ludności!" ` 
„Polonia“ katowicka pisze właśnie v 


tym nierealnym obrazie polskiej rzeczywie 
stości jaki otrzymujemy w oparciu o oce: 
nę niektórych dzienników. 

„Jeden z bardzo rozumnych cudzos 


ziemców, mieszkających od pewnego 
czasu w Polsce zauważył — 1 napisał 
nawet małe studium o tym — że nige 


dzie w Europie nie spotkał takiej sub- 

telnej gry w polityce wewnętrznej, jak 

w Polsce. I wyjaśnił, że subtelność poz 

lega przede wszystkim na tym, że pra: 

Sa umie co innego myśleć a co innego 

pisać, że czytelnik przyzwyczaił się do 

czytania między wierszami i dziwi go 
nawet, gdy nagle spotyka wynurzenia, 
co do których może być pewnym, że 
płyną ze szczerego politycznego ducha 

i nie wymagają żadnego przekładu z 

języka sztucznego na język naturalny. 

Ta opinia ma naturalnie swoje źró» 
dło w szczególnych warunkach, w któ 
rych wychowywano prasę od szeregu 
lat, poza tym jednak nastąpiły znaki 
umowne pomiędzy grupami polityczny» 

mi i mamy kilka dzienników, które niz 

innego nie czynią, jak intrygują poż 

między nimi, używając tego niewinne- 
go pozornie języka umownego" 

Art. 170 kodeksu karnego. tak często 
używany, jako podstawa konfiskat, winien 
mieć zastosowanie do tych zwłaszcza dzie 
ników, które rozsiewają nieprawdopodob: 
ne — powiedzmy delikatnie — pogłosk: 
roli i wpływach O. Z. N. 
No dajmy spokój! 


o olbrzymiej 
Tymczasem.. 


„Należy podnieść 
zaslone” 


Pod tym tytulem czytamy w demokra: 
tvcznym tygodniku „Czarno na Białem“ 


a jeśli ono wykaże, że zarzut ten 
jest usprawiedliwiony, rząd czecho- 
słowacki postara się o to, aby w 
przyszłości każda taka działalność 
była uniemożliwiona. Według ostat- 
niego spisu ludności mniejszość 
polska w Czechosłowacji liczy 81.000 
dusz. Pod względem liczebnym jest to 
najsłabsza mniejszość. Czechosło- 
wacki reżym jednak nie kieruje się 
liczebnością w stosunku do mniej- 
szości. Tak jak inne dwie mniej- 
Szóści, liczebnie znacznie silniejsze, 
mniejszość nemiecka i mniejszość 
wegierska, także polska mniejszość 
korzysta z wszelkich praw, wypły- 
wających z liberalnej konstytucji 
czechesłowackiej i może swobodnie 
rozwijać się tak pod względem po- 
litycznym jak i gospodarczym i kul- 
turalnym. I mniejszość polska ko- 
rzystać będzie z wszelkich upraw- 
nień, wypływających z przygotowy- 
wanego statutu narodowościowego. 
Mamy nadzieję, że w dalszym roz- 
woju stosunków między Polską i 
Czechosłowacją przeważać będzie 
znowu przekonanie, że tak jak w cza- 
sach historycznych i obecnie wspól- 
ne interesy obydwu państw naka- 
zują powrót do szczerego porozu- 
mienia i ścisłej współpracy”. 


| 
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Chamberlain ustępuje ? 


Lodyn, tel. wł. — W kołach poli- 
tyczych utrzymuia, że pozycja prem. 
Chamberlaina uległa zacznemu osła: 
bieniu głównie z powodu niepowo» 
dzeń jego polityki zagranicznej. zo 
iientowanej na współpracy z Wio- 
chami, Ostatnia genueńska mowa 
Mussoliniego, pełna pogróżek i ata” 
ków pod adresem Francji, oraz za 
powiadająca, że front Stresy (Anglia 
Francja Włochy) nigdy odbudowa: 
ny nie będzie — wywołała w Anglii 
nietylko niezadowolenie, ale i żywe 
oburzenie. W oczach szerokich mas 


wystąpienie Mussoliniego oznacza 
bankrutwo polityki Chamberlaina, 
nastawionej właśnie na odbudowę 


„frontu Stresy”. 
Poza tym zrozumienie koniecznoś 


| 
| 
| 
| 
| 


ci jak majściślejszej współpracy z 
Francją jest w Anglii tak powszech 
ne, że atak Mussoliniego przeciwko 
Francji odczuty był przez przecięt= 
nego Anglika „the man of street“, 
również jako obraza Anglii. Nieza: 
dowolenie społeczeństwa angielskie: 
go znalazło silny wyraz w parlamen- 
tie. 


Posel „Labour Party", Benni pode 
dai druzgocącej krytyce politykę 
Chamberlaina oraz działalność lorda 


Halifaxa. 


W kołach pariamentarnych mówi 
sie coraz gołśniej o bliskim ustąpie* 
niu Chamberłaina i Halifaxa. 


. —000— 


Niepokojące zmiany w nanczycielstwie 


Z dniem 1 kwietnia b. r. weszło 
w życie rozporządzenie ministra WR. 
i OP., przekazujące Kuratorom Okrę- 
gów Szkolnych kompetencje prze 
noszenia nąuczycieli podległym im 


uwagi o obecnej sytuacji politycznej, zwła» 
szcza po mowie katowickiej wi:cprem. 
Kwiatkowskiego. „Czarno na Białem* oce- 
niając mowę p. wicepremiera, jako wezwas 
nie „do rozmów przez płot", który od- 
dziela rząd od społeczeństwa, pisze: 
„Na ta wezwanie oczywiście nikt nie 
może odpowiedzieć nie! 
Ale — dwa warunki 
niezbędne. 
Pierwszy: Szczerość obowiazywać mu 
si po obu stronach płotu. 


po temu są 


Drugi: Szczera wymiana myśli i poz 
gladów być udaremniona 
przez cenzurę, przez organa wykonaw= 
cze tegoż rządu, który z tą szczerością 
wypowiedzi politycznych wiąże 1 adzie: 
je realnych osiągnięć w 1938 r.! 

Tej logice ani się oprzeć nie można, 
ani nie podobna się przed nią uchylić. 

Jeżeli społeczeństwo oczekuje czynów 
potwierdzających szczerość apelu p. wiz 
cepremiera, to pierwszym czynem, bez 
którego na ten apel nie pójdzie, jest 
swoboda szczerej wypowiedzi myśli i 
poglądów. 

I jeszcze jedno: płot musi stać się 
wreszcie dla narodu przeźroczysty. Spo» 
łeczeństwo musi przezeń i wiedzieć i 
słyszeć. Musi ustąpić to przekonanie, że 
najżywiej obchodzące je sprawy, że de: 
cyzje państwowe, od których zależy je 
go los, rozstrzygają się i rozstrz gać się 
będą w jakichś ciemniach dokt>ra Ca: 
gliostro. Tylko głusi i ślepi nie widzą 
niepokoju, do jakiego 
prowadzi. 


nie może 


ta świadomość 


Każdy dzień to potwierdza, a w tej 
chwili nie ma w Polsce ani iednego 
choć trochę politycznie myślącego czło: 
winka, który by nie czuł, że akcent hiz 
storii, że, uzywając słów Józeta Pilsudz 
skiego, „palec Boży“ na Polske teraz 
wskazuje, że w tej chwili nie gdzie in: 
dziej, ale właśnie nad Wisłą leży klucz 
pokoju i ciężka odpowiedzialność za 
los Europy, że przyszedł moment, któ: 
ry z  niedoścignioną  przenikliwością 
przewidział Józef Piłsudski, — moment 
w którym Polska dostąpi wielkiej roli 
arbitra narodów”. 

Podkreślmy jeszcze raz: dwa warunki 
niezbędne! Zwłaszcza warunek drugi. Boć 
o możliwościach „szczerej wymiany myśli 
i poglądów", świadczy — chociażby na na: 
szym drobnym odcinku — prawie codzien: 
na rubryka naszego pisma: zawiadomienie 
czytelników o konfiskacie poprzedniego 
numeru. 

mr. 


szkół, o ile tego wymaga dobro szko- 
ły. Według brzmienia ustawy o sto- 
sunkach służbowych nauczycieli 
uprawnienie to posiadał dotychczas 
jedynie minister WR. i OP. (art. 51 
ustawy). Wśród rzesz nauczycielskich 
rozporządzenie to wywołało niepo- 
kój, gdyż masowe przenoszenie nau- 
czycieli corocznie mające swe miej- 
sce są wynikiem niejasnego okreś- 
lenia w ustawie. Pod pretekstem 
„dobra szkoły" przenosi się nauczy- 
cieli dla powodów, nic z dobrem 
szkoły nie mających wspólnego, a 
najczęściej wskutek interwencji roz- 
maitych wpływowych lokalnych 
osobistości. Jako przykład masowych 
„wędrówek* może służyć fakt, że w 
roku 1935/37 przeniesiono 7.680 osób 
(Statystyka Szkolnictwa G. U. S. 
Warszawa 1938). Pomijając już fakt 
że tego rodzaju polityka personalna 
uszczupła niewspółmiernie niski fi- 
nansowo, w stosunku do koniecz- 
nych potrzeb, budżet Ministerstwa 
Oświatv, z uwagi na wysokie zwro- 
ty kosztów przeniesień, stwierdzić 
trzeba, że dobro szkoły wymaga 
przede wszystkim jednolitego kie- 


| runku wychowawczego, co możliwym 


jest do osiągnięcia jej wtedy gdy 
wychowawstwo spoczywa w ręku 
jednego i tego samego nauczyciela. 
Specylistyczny charakter prący na- 
uczyciela wymąga zżycia się jego z 
otoczeniem, zupełnego zespolenia 
się ześrodowiskiem, aby wyniki pra- 
cy jego były zadawalające. Przerzu- 
cenie kompetencji na kuratorów o- 
znacza pewne ułatwienie stosowania 
tego przepisu, budzi zatem pewne 
zrozumiałe obawy w kołach nauczy- 


cielskich. i 
POTEM AE EZLNETSE BÓDZ 


Ha frontach Hezpani 


Ataki wojsx republikzńskich 
Komunikat Min. Obrony Hiszpanii 


— 


donosi; Front wschodni — na odcin- 


ku wysokich Pirenejów odparliśmy 
natarcia nieprzyjaciela na wysu- 
nięte placówki Escalona i Puyeruego. 
Odebraliśmy utracony szczyt Me- 
diodia. Ataki nieprzyjaciela ną Ba- 
benti Kas Planas odparliśmy. Armia 
Lewantu — w okręgn Cedrillas nie- 
przyjaciel nacierał na nasze stano- 
wiska bezskutecznie. W czasie ascji 
utraciliśmy a następnie odebraliśmy 
szczyt Pennaroya. Lotnictwo nasze 
bombardowało lotnisko Cadue. W 
czasie walk straciliśmy 2 samoloty 
— nieprzyjaciel zaś 7. 

Wczoraj lotnictwo gen. Franco 
bombardowało gwałtownie miasto 
Castellon. W czasie bombardowania 
zniszczono 50 domów. Jest dużo za- 
bitych i rannych. 


ZAWALIŁO SIĘ RUSZTOWA” 
NIE—DWUCH ROBOTNIKÓW 
CIĘŻKO RANNYCH ý 


Łódż. W czasie ustawiania rusze 
towania puzy ul. Wólczańskiej 38, 
gdzie odnawiano dom, załamalo się 
Łelkowanie na wysokości I piętra. 
Dwaj robotnicy 32-letni Jan Pija? 
nowski (Przędzalniana 21 i 34-letni 


Zygmunt Skąpiec (Mianowskiega 
14) runęli wraz z rusztowaniem na 
chodnik. 


Zaalarmowano pogotowie, które» 
go lekarz stwierdził u obu robotni: 
ków złamanie kręgosłupa i ogól: 
nego obrażenia. 

Pijanowski i Skąpiec przewiezioni 
zostali do szpitala ubezpieczalni w 
sianie groźnym. 

Na miejscu wypadku zjawili sie 
przedstawiciele władz, którzy wdro 
zyli dochodzenie, zmierzające Jo us 
talenia z czyjej winy powstał wypa* 


dek. (D 
Z KAMIENIEM U SZYI 


POWOLI WCHODZIŁ 


W NURY RZEKI . 


Marian Lipki, lat 19, zamieszkały 
we wsi Gogole Wielkie, gm. Goły* 
nin, popełnił samobójstwo, rzucając 
sie w nurty rzeki Sonie. 

Samobójca do szyi przywiązał so 
bie duzy kamień, rozebrał sie. wszedł 
do wody i powoli począł się pogra 
zac. 

W tym momencie przechodził je: 
den z mieszkańców pobliskich kolo 


ni, który wszczął alarm. Rzucono 
sie na ratunek. 
Po pewnym czasie wydobyto 


zwłoki Lipki. 

Lipki pracował od dwóch zat ja? 
ko rachmistrz w spółdzielni we wsi 
Gogole Wielkie. Jak ustalono po* 
pelnił od nadużycia, które wynosi 
ly około 400 złotych. 

Samobójca wysłał pocztą Vst poz 
zegnalny do matki swej, a w lokalu 
spółdzielni na biurku pozostawił 
kartkę, w której pisze gdzie znaje 
čuja się klucze od szuflad i biblio> 
teki. 


FPO 24 LATACH PO RAZ PIERW 
SZY ZAGRAJĄ WIELKIE OR 
GANY KATEDRY W REIMS 


7 lipca będzie wielkim dniem ka? 
tedry w Reims. Po raz piewszy od 
1914 r., w odbudowane; katedrze 
odezwą się wielkie organy, uchodzą 
ce za jedne z najlepszych w świecie. 
Bedzie to niezwykle wzruszajacy 
punkt programu uroczystości inaue 
zuracyjnych. Koncertować maia G. 
Bonnet i Lartilleux. Obaj artyści o” 
degrają najpiękniejsze utwory kom” 
pozytorów i organistów z Reims: 
N. de Grigny, H. Dallier i T. Du 


bois. 


JUZ PRZYGOTOWUJĄ DROGĘ 
PRZEZ SAHARĘ. 


W. Paryżu powstał „Komitet 
Dróg Afrykańskich", grupuiacy o 
koło 30 fachowców, którzy  repre* 
zentują francuskie władze  tniniste? 
rialne, urzędy kolonialne, tvwarzy 
stwa transportowe itp. Zadaniem 
komitetu będzie jak najrychlejsze 
opracowanie projektu drogi trans? 
afrykańskiej (przez Afrykę Francu? 
ska Zachodnią), przy czym projekt 
ma być przedmiotem obrad paź% 
dziernikowego kongresu dla spraw 
turystyki w Afryce, który odbędzie 
ste w mieście Costermansville, nie* 
daleko jeziora Kiwu w Kongo Beb 
gijskim. 


POSIEDZENIE ZARZĄDU 
GŁÓWN. „ZARZEWIAKÓW*. 


Warszawa. Na dzień 27 b. m. zo» 
stał zwołany zarząd główny Stow. 
b. uczestników ruchu niepodległość 
ciowego „Zarzewie”. Dyskutowaną 
ma być sprawa własnego wydawnict 
wa, zainicjowana przez skupienie 
katowickie, p. t. „Szlakiem Zarze” 
wia“. 


nao" 
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WAŻNE NUMERY 
TELEFONICZNE 

Straż ogniowa 121-11 
Zegarynka 98 

Poczt. binro siec. 143 00 
Centr, międzym. 37 
Informator telei. 137-06 
Biuro napr. telef. 150-50 
informator kol 121-08 
Centr. gazowni 152-05 
Centr. elektr. 150 76 
Ceutr. wodociąg. 171-92 
Pogotowie rat. 111-11, 


KALENDARZ RZYM. - KATOLICKI 
Sobota Wiktora 


Teatr 


© Teatru M. im. J. Słowackiego 
„MARIELLA“ KEITH WINTERA 
w sobotę ukaże się na scenie tea: 

tru im. J. Słowackiego sztuka angielskiego 
autora Keith Wintera p. t. „Marella”, Ua 
rok obcej „innej* kobiety wprowadza za: 
męr w zżytą rodzinę ziemiańską. Reakcja 
na „zjawisko“ u każdego inna, zaznaczona 
przez autora lekko, subetlnie, w półsło» 
wach — u kobiet, w brutalnych odruchach 
> u mężczyzn. Bez walki ustępuje mnie; 
doświadczona, bezradna  rozumniejszej. 
Frzeprowadzenie i rozwiązanie problemu 
psychologicznego Świadczy o inteligencj', 
tłęzepiej obserwacji życiowej i wytworno: 
ści srodków artystycznych, jakimi dyspo: 
nuje autor, Rolę tytułowa odtworzy Zofia 
Jaroszewska, w innych rolach: R. Pawłow: 
ska, A, Klońska, Z. Modzelewski, K. Fa: 
bisiak, J. Kaliszewski, Próby pod kierun: 
kiem reż. Je Karbowskiego na ukończeniu. 

Plan przedstawień: Piątek 20. V. przeć 
strawienia nie będzie. Sobota 21. V. „Maris 
dla, Niedziela 22. V. popol. „Romantycze 
wiecz. „Mariella“. 


m, 

W niedziele popołudniu komedia K. Ro- 
standa „Romantyczni* w opracowaniu S.€: 
nicznym reż. W. Biegańskiego. 


REESE |||. JC rAz TOMEK) 
Repertuar kin 


Adria „Kawiarnia na granicy“ (Harry 
Carey) i „Zawiniłam”* (Danielle Darieux). 

Apollo „Ósma żona Sinobrodego* (Clau 
dette Colbert, Gary Coper). 

Atlantic „Ostatnia noc skazańca" (Ro- 
bert Taylor) i „Światła bulwarów" (Made: 
laine Caroll). 

Dom Żołnierza „Robert i Bertrand* (Bo 
Go, Dymsza). 

LOPP „Więzień królewski” (R.Colman, 
Madelaire Carrol). 

Muzeum „Wyprawa na Mongo“ (B. 
Grable) i „Piekielny wąwóz" (Buck jones). 
Promień „Fortancerki* (Bety Davis). 
Stella „Pieśniarz aWrszawy“ (E. Bodo) 
Sztuka „Droga w nieznane“ (O. Hamol- 

ka, Roy Milland), 

Uciecha Prawda zwycięża (Paul Muni). 

Wanda „Groźny Bill“ (Wallace Beery, 
Virginia Bruce). 

Zorza „Książątko" (Lubieńska, Bodo). 
FOTOPLASTIKON Szczepańska 5: „Turz 

kiestan*. 


NOCIRJR ZET RETE" TWW "THJ 


Radio 


NIEDZIELA, 22 maja 1953 


8.30 „Gospodarstwo mleczne w okresie 
wiosennym" wygł. Inż. Władysław Mül- 
le, 8.40 Muzyka. 9.00 Regionalna transe 
misją w Leszna. 10.30 Muzyka. 11.00 Zesz 
Pål salonowy Rozgłośni Poznańskiej. 11.30 
leszna — Niedzielne południe w liceum 
Pedag, 13.00 Sprawy teatralne omówi Jó: 
wf W/iśnioski. 13.00 „Bogactwo“ tragment 


+ opw. Wandy Miłoszewskiej  (recytacja 
Prozy), 13.10 Muzyka obiadowa. Wyko» 
hawcy: ork. salon. pod dyr. Jarosława 


Leszczyńskiego, Helena Hrabi + Szalkie- 
Wiczowa (mzsopr), Stanisław Kruzer (bas) 
Karol Szafranek (akomp)). 14.45 Audycja 
dla wsi. 1545  „Jancyjos”  opowiadani: 
**gionalne Anieli Stapińskiej w wyk. au: 
torki, 16.05 Koncert solistów. Wykonaw» 
SY: Maria Wiłokowska fort), Kazimierz 
Viłkowski (wiolonczela). 16.45 odczyt O 
Schronie budownictwa ludowego. 17.00 
Odwieczorek przy mikrofonie, Wykonawe 


| 
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Kral 


W dniu dzisiejszym minął termin wnies 
sienia skargi kasacyjnej w sprawie dr. Boz 
lesława Drobnera zasądzonego w kwietniu 
b. r. przez sąd przysięgłych w Krakowie 
na 3 lata więzienia. Dowiadujemy się że skar 
go ta została przez obronę dr B. Drobnera 
już wniesiona i jest oparta głównie na tym 
że sąd przysięgłych nie przesłuchał szeregu 


świadków zawnioskowanych przez obroz 
nę a Których zeznania dla sprawy miały 
wielkie znaczenie oraz że wymiar kary jest 
za wysoki nie uwzględniający ideowych 
pabudek działania. 

Prośba 
została 


Prokurator nie wniósł kasacji. 
© wypuszczenie dr, 'B. Drobnera 
przez Sąd Apelacyjny oddalona. 


Walka policji ze złodziejem 


W Śwoszowicach porą nocną patrol po 
licyjny napotkał znanego złodzieja Włady: 
sława Skubidę, zamieszkałego w Swoszo» 
wicach. Skubida powracał właśnie ze złoż 
dziejskiej wyprawy niosąc w worku kilka 
k Na widok policji Skubida rzucił się 


UT. 


da ucieczki, nie ztrzymując się na trzykrot. 
ne wezwanie żeby się zatrzymał, 


Wtedy policjant strzelił w kierunku uciee 
kającego lecz chybił mimo to Skubida się 
zatrzymał. Gdy policjant zbliżył się do 
Skubidy ten rzucił się na niego usiłując 
go rozbroić. Policjant zdołał ogłuszyć Sku» 
bidę przez uderzenie kolbą karabinu w 
glowę i skutego doprowadził na posterunek 
P. P skąd przewieziono go do więzienia: 


Kyrok na nieletniego mordercę 


W dniu wczorajszym donosiliśmy o to: 
czącej się rozprawie przed sądem karnym 
w Krakowie przeciw Antoniemu Grucy za 
morderstwo dokonane w Zabawie pod Wie 
liczką oraz Józefowi Kasprzakowi i Karo» 


Z domu przy ul. Sadowej w Krakowie 
wydalil się Eljasz Zubek inwalida wojen- 
ny mając przy sobie półtora tysiąca zło: 
tych. Po wyjściu z domu odwiedził ojca, 
któremu powiedział że wraca do domu. 
Od tej pory t. j. od poniedziałku wszelki 
ślad po nim zaginął. 


WERA ZAHKADNIK wystapi w wie 
zespołem Studium 
Rytmiczno < Tanecznego Instytutu Muzycz: 
nego we wtorek dn. 24 maja o godz. Szej 
wieczór w sali Starego Teatru. 


czorze tanecznym wraz Z 


Kino „LEGIA“ w Chrzanowie wyświez 
tli w sali Sokoła w niedzielę 2 maja o g. 
17, 19 i 21 „Dzisiejsze Czasy“. W roli 
głównej zdecydowany wróg filmu dźwięk. 
Charlie Chaplin. Szczyt humoru! 1001 
wspaniałych „kawałów“ 2 godziny bezustan 
nego śmiechu! Charlie Chaplin śpiewa w 
swoim najnowszym i najlepszym filmie, 
[onadto piękne dodatki i najnowszy tygo: 
dnik PAT 


MIEC TFT BETI ZYCJI EE TOPY NEEEJ 

KINO MUZEUM wyswietla w sobotę 
dnia 2l:go, w niedzielę dnia 22:go oraz 
w poniedziałek dnia 23:gc bm. podwójny 
program p. t „WYPRAWA NA MON. 
GO“ (w roli gł Buster Grabe) i „PIEKIEŁ. 
NY WAZÓW“ (w rolig ł. Buck Jones). 
Ponadto dodatki. 

W poniedziałek o godz. /smej wieczór 
po cenach porankowych. 


[EPL JEAN TTE TSESOLERSET "JEŻ: BREMI 
cy: Mała ork. PR. pod dyr. Zdz. Górzyń: 
skiego oraz soliści. 18.54 Powsz. Teatr Wy 
obraźni: Powrót Ochyssentra Homerı 
1940 Koncert z płyt "łożony przez radio= 
słuchaczy. 20.15 z Warsz. frag. meczu Pole 
ska Irlandia. 21.15 „Obrazoburcy* — 
Kukułka wileńska Jerzego  Daniewskiego 
i Aleksandra Rymkiewicza, opr. muz. Ka: 
zimierza Skindera. 22.00 „Opowieśż o Wa 
gnerze” (IV. audycja), w opr. Dr Zdzista: 
wa Jachimeckiego, prof. U. J. 2300 Mu» 
zyka taneczna. ; 


lowi Zychowi za udzielenie Grucy pomoz 
cy w dokonaniu zabójstwa. Sąd Karola 
Zycha i Józefa Kasprzaka uniewirnił naz 
tomiast Antoniego Grucę skazał na 8 lat 
ciężkiego więzienia. 


A ruchu Spółdzielczego 


W dniach 2 8i 29 maja br. odbę: 
dzie się w Gdyni XXV. Zjazd Peł 
pomocników Zw. Spół: Spoz. „Spo 
łem”, 

5 Í 

Ukazało się sprawozdanie dorocze 
ne Banku „Społem“, wykazujące ko 
rzystne wyniki działalności. Obroty 
Banku wykazują wzrost o 36.9%. 

[ZZA RA "| 

Przewrót hitlerowski w Austrii po 
ciagnął za sobą między innymi gene- 
ralna czystkę w spółdzielniach. U- 
kazał się dekret, który mówt: 

„Każdy dotychczasowy biacow* 
nik, który nie wyznaje w zupełności 
1 bez reszty nauk Adolfa Hitlera — 
jako osoba uciażliwa dła ruchu spół 
dzielczego — jest niepożądany. Po* 
zostać natomiast mogą na swych sta 
nowiskach starzy zasłużeni funkcjo- 
nariusze spółdzielczy, którzy mimo. 
że dotychczas hołdowali austriackie: 
mu systemowi rządzenia, chca jed 
nak obecnie stać się prawnymi współ 
vracownikami swastyki hitlerow- 


skiej“. 
— oDo — 


W Stow. Kobiet z Wyższ. Wykszt. odz 
będzie się w poniedziałek 23 b. m. zebra: 
nie klubowe z referatem dr Janiny Feld- 
mannowej: „Na marginesie książki Adolfa 
Bocheńskiego: Między Niemcami a Ko: 
sja“. (Loretańska L. 6, godz. 19). 


Nowy rozkład jazdy pociągów towarowych 

Ministerstwo Komunikacji wydało jak 
corocznie, książkowy rozkład jazdy pocią: 
gów towarowych w najważniejszych komu 
nikacjach wewnętrznych i międzynarodo: 
wych na rok 1958/39. 

Wr ozkładzie tym ujęte Sa najważniej: 
sze skomunikowania pomiędzy stac'ami P. 
K. P, oraz pomiędzy stacjami zagraniczny» 


mi 
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ów Go wieczora... 


foha procesu dr R. 


FALA POŻARÓW W WOJEW. 


| LUBELSKIM. 


Lublin. We wsi Parzynuchy, pow 
krasnystawskiego, wybuchł pożar, 
Spłonęło 14 budynków mieszkal- 
nych i 14 budynków gospodarczych 
Straty się znczne. 

We wsi Krupe, również w pow. 
krasnystawskim. z nieustalonej przy. 
czyny wybuchł pozar. Pastwa og: 
nia padło 5 domów mieszkalnych 
oraz zabudowania gospodarcze, na” 
rzedzia, sprzęty itp. Wkrótce potem 
w tej samej wsi wybuchł drugi po” 
zar, który strawił jeden dom miesze 
kalny. 

We wsi Rzeczyce, pow. janow* 
śkiego spłonęło około 30 domów. 

Wreszcie w Łukowie spłonał os» 
tatni budynek po rozparcelowanym 
majatku, gdzie mieściła się sala wy” 
kładowa szkoły powszechnej. Sąsie 
dzi budynek szkoły uratowali. 


NAROCZ CZEKA NA TURYS: 
TÓW i LETNIKÓW. 


W okolicach jez. Narocz poczy* 
niono poważne przygotowana na 
przyjęcie letników i turystów. Po* 
budowane zostały w poblizu stacji 
kolejowej nowe lokale na restaurac» 
je i kawiarnie. Poprawie uległa też 
sytuacja mieszkaniowa. 
(OE O ||| WEW AE "ZĘ | 


EKSPANJA STRON, LUDOWE: 
GO NA PÓŁNOCNY — 


WSCHÓD. i 
Warszawa. (PAA). WY ros 
ku b. Stronnictwo Ludowe rozpo” 


czelo szerszą akcję organizacyiną na 
terenach północno + wschodnich. 
Odbyty dnia 15 b. m. zjazd delega 
tów woj. białostockiego w B'ałym* 
stoku stwierdził trzykrotny wzrost 
członków organizacji oraz rozsze 
rzenia prac do 9 powiatów. Ziazd, 
po wysłuchaniu referatów pp. Gru? 
dzińskiego i mec. Karbońskiego, us 
chwalił rezolucje, stojąc w kazdej 
chwili do dyspozycji N. K, W. Na 


wniosek delegatów poprzedni za 


| rzad wojewódzki z mec. Korbońskim 


na czle został ponownie wybrany w 


| pelnym, składzie bez zmian. Wybra* 


no woj. Komisie gospodarcza. 


MŁODZIEŻ WICIOWA i SOC 
JALISTYCZNA 

Tarnów. W powiecie dąbrowskim 
odbył sie zjazd Związku Młodzieży 
Wiejskiej „Wici“. Na zjazd zapro” 
szonro przedstawicieli młodziezy so» 


| cjalistycznej. Imieniem tej młodzieży 


-rzemawiał delegat Jewuła, nawołu* 
iac do współpracy młodych  socja* 
bstów i ludowców. Przemówienie 
to bvło silnie oklaskiwane. 


Po stwierdzeniu wypadków prysz: 
czycy w Krakowie władze wsteryna 
ryjne przeprowadzają szczegółową 
lustrację wśród zwierząt racicowych 
w dzielnicach podmiejskich. W tey 
chwili nie stwierdzono nowych wy: 
padków pryszczycy w obreęb': wiele 
kiego Krakowa. 

EEEE ACYCH ET HENRY TERCET. 1 ^ + IEC 177 IB 


Z ostztniej chwili. 


STRASZLIWY WYPADEK NA 
UL. GRODZKIEJ 


Dziś w godzinach południowych 
ul. Grodzka była widownią strasz: 
liwego wypadku. Jakaś młoda kobie 
ta mieustalonego narazie nazwiska 
rzuciła się na bruk z trzeciego piętra 
z domu przy ulicy Grodzkiej 1. 15. 
Natychmiast zawezwane Pogotowie 
Ratunkowe przewiozło ia w Stanie 
ciężkim do szpitala. Powodów na 
razie nie ustalono. 
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Dodatek prawniczy Ciag da!szy. 


Najemca zobowiązany jest używać rze- 
czy najętej z należytą starannością w spo- 
sób określony umową, a jeżeli w umowie 
nie określono sposobu używania rzeczy, 
w sposób odpowiadający jej przeznaczes 
niu. Najemca powinien niezwłocznie zawia 
domić wynajmującego o potrzebie napraw, 
które tegoż obciążają. Jeżeli nie uczyni tez 
go, odpowiada wobec wynajmującego za 
szkodę stąd wynikłą. Najemca winien stor 
sować się do porządku domowego, chyba 
że posiada specjalne uprawnienia, wyni: 
kające z umowy najmu; nadta pow:nien li: 
czyć się w miarę możności z potrzebami 
innych mieszkańców i sąsiadów. 

Bez pozwolenia wynajmującego nie wol 
no najemcy czynić żadnych zmian któreby 
naruszyły substancię przedmiotu najmu. 
Ustawa przykładowo wylicza te wypadki, 
które nie są uważtne za zmianę substancji, 
przy których więc zgoda wynajmującego 
nie jest potrzebna. Do nich należą: z»pro- 
wadzenie w pomieszczeniu oświetlenia ele- 
ktrycznego. gazu telefonu, radia itp., jeżeli 
sposób ich zaprowadzenia nie sprzeciwia 
się obowiązującym przepisom, przy czym 
o ile do powyższych urządzeń potrzebne 
jest współdziałanie wynajmującego, najem: 
ca może domagać się takiego wspołdziała» 
nia za zwrotem wynikłych stąd kosztów. 
W iednym tylko wypadku wynajmujący 
może sprzeciwić się zmianom nawet niena- 
ruszającym substancję rzeczy, a mianowi- 
cie, gdy wykaże, że w danych okolicznoś: 
ciach zmiany takie zagrażają bezpicczeńs« 
twu nieruchomości. 4 


Odstąpienie od umowy najmu 


W domach niepodlegających ustawie o 
ochronie lokatorów wynajmujący może roz 
wiazać umowę najmu przez wypowiedzes 
nie, o czem poniżej, jak też przez odstą: 
pienie od tej umowy, jeżeli zachodzą ku 
"temu konieczne wymogi ustawowe. Gdy 
(zaś chodzi o pomieszczenia do których 
ustawa o ochronie lokatorów ma zastoso» 
wanie, to wypowiedzenie umowy najmu 
przez wynajmującego jest niedopuszczalne. 
Może on tylko w pewnych wypadkach od 
umowy najmu odstąpić. 

Wynajmujący może odstąpić od umo» 
wy najmu, niepodlegającej ustawie o ochro 
nie lokatorów, gdy najemca używa rzeczy 
w sposób niezgodny z jej przeznaczeniem 
lub umową i mimo upomnienia niz przez 
staje jej używać w ten sposób, albo gdy 
zaniedbuje rzecz tak, że jest narażona na 
znaczne uszkodzenie; gdy najemca wykrae 
cza w sposób rażący lub uporczywy przez 
ciwko obowiązującemu porządkowi domo» 
wemu „albo gdy przez nieprzyzwoite za: 
chowanie się wywołuje zgorszenie u innych 
mieszkańców lub sąsiadów. Ponadto może 
on odstąpić od umowy najmu z powodu 
niepłacenia czynszu przez najemcę, gdy 
tenże zalega z zapłatą czynszu co najmniej 
za dwa okresy płatności. (Chodzi o dwa 
pełne okresy płatności). 

Ustawa o ochronie lokatorów podaje 
przykładowo tzw. ważne przyczyny, które 
uprawniają wynajmującego do odstąpienia 
od umowy najmu. Wszystkich wyliczo= 
nych przyczyn z powodu zwięzłości nie 
niejszego artykułu, nie możemy podać, 
zresztą jak zaznaczono nie są one wyczere 
pujące. Naogół pokrywają się z przyczys 
nami powyż wymienionymi. Najistotnieje 
sza różnica polega na tem, że wynajmują: 
cy nie może odstąpić od umowy najmu z 
powodu zalegania z zapłatą dwóch nastę: 
pujących po sobie rat komornego, jeżeli 
zaległość ta powstała na skutek braku pra: 
cy lub wogóle nędzy wyjątkowej. 

Na marginesie tak ważnego przepisu 
podajemy kilka uwag, opartychęna orzecz= 
nictwe Sądu Najwyższego. 

I tak: 1) Wyrugowanie lokatora z pos 
wodu niezapłacenia komornego nie jest 
uwarunkowane _nieuiszczeniem pełnych 
dwóch rat komornego. Wynajmujący mos 
że przeto i skutecznie żądać rozwiązania 
umowy i wyrugowania lokatora, gdy ten 
nie uiściwszy w całości lub w części jede 
nej raty czynszowej, po nadejściu następ: 
nego terminu płatności nie zapłacił ani zas 
ległości z okresu poprzedniego, ani nowej 
«raty; 2) Przywilej, że nędza wyjątkowa 
i brak pracy uchylają skutki niepłacenia 
komornego, odnosi się tylko do mieszkac 
nia, a nie do oddzielnych lokatorów zas 
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Obowiązki naiemcy 


robkowych; 5) Nędza wyjątkowa ne jest 
równoznaczna finansowee 
mi, lecz zachodzi wówczas, gdy pewna os 
soba bez własnej winy nie jest w stanie 
zaspokoić niezbędnych,  najprymitvwniej: 
szych potrzeb własnych i swej rodziny; 
4) O ile lokator pracuje najwyżej po kil. 
ka tygodni rocznie, nie stanowi to wypad: 
ku nędzy wyjątkowej, — sytuację taką na: 
leży uznać za nędzę trwałą. 


z trudnościami 


Ponadto ustawa o ochronie lokatorów 
zawiera przepisy moratoryjne, które w 
niektórych przypadkach mają dla rozwią» 
zania umowy najmu decydujące znaczenie, 
któremi jednak nie będziemy się obecnie 
zajmować. 


Remont budynku a odstąpienie od umowy 
najmu. 

Najemca może od umowy najmu pos 
mieszczenia odstąpić, jeżeli w czasie wys 
kcnywania koniecznej naprawy budynku 
pomieszczenie jest niezdatne do użytku 
określonego w umowie. W innym wypad: 
ku, gdy w ciągu trwania najmu, budynek 
wymaga napraw, których nie można ods 
łożyć az do ukończenia najmu — których 
wykonanie nie czyni jednak pomieszczenia 
niezdatnym do użytku, — najemca winien 
znosić niedogodności jakie mu raprawy 
sprawiają, jednakże ma prawc żądać ob: 
niżenia czynszu w stosunku do czasu i do 
części budynku. której używania był pos 
zbawiony. 


Czynsz najmu. 

Termin płatności czynszu może być us 
mówiony, albo zwyczajowo przyjęty. Jee 
żeli termin ten nie jest umówiony, ari zwy 
czajowo przyjęty, wówczas mają zastosos 
wanie przepisy z ustawy. która powiada. 
że czynsz winien być płacony z góry a 
mianowicie: gdy najem ma trwać nie dłu: 


_żej niż miesiąc, za cały czas najmu, gdy 


ma trwać dłużej niż miesiąc, lub gdy us 
mowa była zawarta na czas nieoznaczony 
»— miesięcznie. 
Ustawowe prawo zasławu 

Wynajmującemu służy ustawowe prawo 
zastawu na wszystkich wniesionych do 
przedmiotu najmu ruchomościach najemcy 
i jego członków rodziny z nim razem za: 
mieszkałych, a to celem zabezpieczenia czyn 
szu zalegającego nie dłużej niż jeden rok. 
Z pod tego ustawowego prawa zastawu 
wyłaczone są jedynie ruchomości niepod» 
lcgające wogóle egzekucji jak np. niezbę* 
dne sprzęty domowe. pościel, bielizna ' 
ubranie codzienne, zapasy Żywności i os 
pału niezbędne dla najemcy, jego rodziny 
i słuzby na okres jednego miesiąca; u dłuż 
nika nieotrzymującego stałej płacy, pieniąe 
dze niezbędne dla niego i jego rodziny na 
utrzymanie przez dwa tygodnie itp. 


To ustawowe prawo zastawu wygasa Z 
chwilą gdy rzeczy zostają z przedmiotu 
najmu wyniesione. Wynajmujący jednakże 
ma prawo sprzeciwić się wyniesieniu rzee 
czy i zatrzymać je na własne niebezpieczeń 
stwo, dopóki zaległy czynsz nie będzie w 
całości zapłacony lub zabezpieczony. Je' 
żeli zachodzi wypadek, że rzeczy mają byc 
wyniesione z przedmiotu najmu, skutkiem 
zarządzenia władzy, wynajmujący nic traci 
swego ustawowego prawa zastawu, jeżeli 
w ciągu trzech dni. zgłosi je u władzy, 
która zarządziła wyniesienie rzeczy. 


Zakończenie najmu. 


Najem kończy się zasadniczo z upłye 
wem czasu, na który został zawarty. les 
żeli czas trwania najmu nie jest oznaczos» 
ny, zarówno wynajmujący, jak i najemca 
mogą wypowiedzieć umowę najmt, przy 
czym muszą się oni stosować do terminów 
wypowiedzenia umówionych, albo zwycza 
jowo przyjętych. W wypadku braku umćs 
wioncgo jak 1 zwyczajowego terminu wys 
powiedzenia, należy stosować terminy us» 
tawowe, które są następujące: gdy czynsz 
jest płatny w odstępach czasu dłuższych 
niż miesiąc — najem można wypewiedzieć 
najpóżniej na trzy miesiące naprzód na 
koniec kwartału kalendarzowego; gdy 
czynsz jest płatny miesięcznie — na mies 
siąc naprzód na koniec miesiąca kalendas 
rzowego; gdy czynsz jest płatny w króts 
szych odstępach czasu — na 3 dni nas 
przód; gdy najem jest dzienny — na 1 
dzień naprzód. 


Kozwiązanie najmu w razie Śmietci 
najemcy 

W razie Śmierci najemcy w umowę najs 
mu automatycznie wstępują jego małżonek, 
wstępni, zstępni, przysposobieni į rodzeń: 
stwo, mieszkający z nim razem aż do chwili 
śmierci. Osoby te moga jednakże najem 
wypowiedzieć z zachowaniem ustawowych 
terminów wypowiedzenia, przy czym jeżeli 
tylko niektóre z nich dokonały wypowie: 
dzenia, najem "ozwiązuje się wag!ędem 
tychże. 

Milczace przedłużenie najmu 

W wypadku gdy najem zawarty został 
na czas Oznaczony, a naiemca używa nadał 
rzeczy po upływie określonego w umowie 
czasu, za wyraźną lub milczącą zgodą wyż 
najmujacego, uważa się że najem został 
nrzedłużony na czas nieoznaczony. To sas 
mo tyczy się gdv najemca używa rzeczy za 
wyrażną lub milczącą zgodą wynajmujące« 
go po upływie terminu, określonego w wys 
powiedzeniu. 


Zwrot przedmiotu najmu 

Najemca zobowiązany jest zwróci: wye 
najmująceniu rzecz w stanic niegorszym niż 
ia otrzymał, przy czym domniemywa się, 
== rzecz była wydana najemcy w stanie 
dabrym do użytku zdatnym Najemca nie 
cdnowiąda jednak za zużycie, które nastę: 
"stwem prawidłowego używania ani za ue 
szkodzenie rzeczy, wynikłego wskulek wy» 
padku. Jeżeli najemca zwraca rzecz w star 
nie gorszym niż ten w jakim była nu wv: 
dana, wvnajmujący winien w ciągu Ć micz 
sięcy od dnia zwrotu rzeczy wnieść przes 
riwko niemu pozew do Sądu „gdyż po us 
płvwie tego czasu roszczeń o odszkedowae 
uie z tego powodu nie można dochodzić 
sądownie 

Także po upływie 6 miesięcy od dnia 
zwrotu rzeczy najętej, najemca nie może 
dochodzić sadownie roszczeń o zwrot wy: 
'łtów na naprawy obciążające wynajmue 
jącego, oraz wydatków poniesionych na os 
chronę rzeczy od utraty lub uszkodzenia. 

W tym miejscu należy jeszcze zauwa» 
$vć(. że pozew o wydanie lub odebranie 
rezedmiotu najmu w terminie, w którym 
najem wygasa, można wnieść do Sadu jes 
szcze brzed tym terminem. 


Odstąpienie używania rzeczy najętej 
i podnajem. 
Najemca ma prawo odstąpić przedmiot 
najmu do bezpłatnego używania, albo ods 
dać w podnajem, chyba, że umowa najmu 
na to mu nic zezwala. Zastosowanie się 
dc zawartych w umowie najmu postanos 
wień, przez osobę trzecią, (sublokatora) 
odpowiada wobec wynaimującego najem: 
ca Z chwilą zakończenia stosunku najmu, 
rozwiązuje się też umowa o używanie, O% 
raz podnajem. 
Zbycie rzeczy najętej 

Nowonabywca nieruchomości wstępuje 
z mocy samego prawa w stosune« najmu 
na miejsce dawnego właściciela, ‘noże on 
jednak najem wypowiedzieć z zachowaniem 
terminów ustawowych. Jedynie w dwóch 
wypadkach nie przysługuje nowonabywcy 
prawo wypowiedzenia, a mianowicie: 1) 
jezeli najem był ujawniony w ksiedze hi. 
potecznej, 2) jeżeli umowa najmu z lokas 
torem zawarta była na piśmie z datą urzee 
downie zaświadczoną, a w chwili nabycia 
nieruchomości przedmiot najmu był już wy 
dany najemcy. 

Oczywiście że lokator, który na skutek 
wypowiedzenia przez nowonabywcę musi 
cddać przedmiot najmu wcześniej niż był- 
by zobowiązany stosownie do zawartej us 
mowy, może żądać od dawnego właści: 
ciela odszkodowania z powodu niewyko» 
nania umowy. W takim przypadku powi- 
nien najemca : bezzwłocznie zawiadomić 
zbywcę o przedwczesnym wypowiedzeniu, 
gdyż w przeciwnym razie tenże 
może zwolnić się od obowiązku odszko» 
dowania przez przedstawienie taki.h zaz 
rzutów, iktóre uczyniłyby wypowiedzenie 
ze strony nowonabywcy bezskutecznym, a 
których najemca nie podniósł. 

Najemca może powołać się wobec noe 
wonabywcy na zapłatę czynszu dokonaną 
zgóry do rąk zbywcy tylko za jeden okres 
płatności, chyba, że załata ujawniona była 
w księdze hipotecznej. s 


zbywca, 


Mgr. A. H. 
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OSTATNIE ORZECZNICTWA SĄDU 
NAJWYŻSZEGO. ~ 
PRZYRZECZENIE WYPOSAŻENIA 


Umowa, którą matka wyznacza dla swej 
córki wyposażenie, nie jest dla matki wią” 
żącą, gdy wysokość przyrzeczonego wypo» 
sażenia przekracza jej stosunki majątkowe 
i rodzinne. (Orz. S. N. 25. I. 1937. Przegl. 
Sąd. maj 1938). 

Dochodzenie nieślubnego ojcostwa przez 
dziecko legitymowane przez następne 
małżeństwo 

Dziecko legitymowanc wskutek zaware 
cia ślubu przez jego rodziców nie może 
dochodzić ustalenia nieślubnego ojstostwa 
przeciwko osobie trzeciej. Również matka, 
która dziecko to utrzymywała, nie moze 
dochodzić przeciwko tej osobie zwrotu 
kosztów utrzymania dziecka. W myśl $ 12 
ust. cyw. wyroki sądowe nie mają skutku 
prawnego na osoby, stojące poza tym wys 
rokiem. Gdyby zatem w obecnym .porze 
zapadł był wyrok ustalający. że pozwany 
jest nieślubnym ojcem powoda, nie mia: 
loby to żadnego skutku wobec ślubnego 
ojca powoda, ani też nie unices'wiałoby 
samego aktu legitymacji i wpisu tejże r 
księgi metrykalnej. Wytworzyłaby się ta 
sytuacja, że powód musiałby wobec innych 
uchodzić za ślubnego syna Wojciecha R. 
z utrzymaniem wszelkich konsekwencji 
prawnych z tego wynikających, a tylko w 
stosunku do samego pozwanego mógłby 
uchodzić za jego nieślubne dziecao. Gdy 
ten ostatni stosunek przy utrzymau" ślubs 
ności pochodzenia, nie przynosi powodo» 
wi żadnych korzyści ani materialuej ant 
moralnej, słusznie bo zgodnie z 
art. 3 kpc. Sąd Okdęgowy nie uzvczył po: 
wodowi ochrony. O ile chodzi o powód: 
kę, żadane ustalenie jest tylko kwestią pres 
judycjalną dla właściwego żądania p'enięż 
nego, dlatego wprawdzie niepotrzebuje od» 
powiadać wymogom powołanego artyku- 
łu, jednak samoistnie utrzymać %4 może. 
Jak długo nie zostanie obalone w sporze 
o zaprzeczenie ślubności pochodzes'a, prze 
prowadzonym z osobami zatnternssvanye 
mi, tak długo nie może być mowy © tym. 
że pczwany byl z ustawy obowiązany do 
ponoszenia wydatków na utrzymanie poz 
woda, a w następstwie o tym, że powódka 
pozwanego w spełnieniu tego 
Dłatego żądanie 
jest świetle 


wymogiem 


wyręczyła 
ustawowego obowiązku. 
świadczengia pieniężnego 
samych twierdzeń powódki przedwczesne 
(Orz S. N. z 25. I. 1937 Przegl. Sąd maj 
1938). 
Eezskuteczność egzekucji, w stosunku do 
spółki z ograniczoną odpowiedzialnością. 
Przepis $ 1 art. 298 kod. handl. dia ode 
powiedzialności członków zarządu spółki z 
ograniczoną odpowiedzialnością za jej zo< 
bowiązania wymaga bezskuteczności egze* 
kucji, skierowanej przeciwko samei spół- 
ce. Nie zawiera on jednak żadnych warun: 
ków, dotyczących sposobu udowodnienia 
tej bezskuteczności. Możność zatem udo: 
wodnienia jej nie jest ograniczona zaświad 
czeniem przez komornika, że wszczęta na 
żądanie wierzyciela, przeciwko spółce z o% 
graniczoną odpowiedzialnością egzekucja 
okazała się bezskuteczną. Gdyby przyjąć 
odmienny punkt widzenia, wówczas wies 
rzyciel byłby zmuszony do wszczęcia € 
gzekucji, chociaż z góry wiadomy mu był 
fakt, że spółka z ograniczoną odpowie" 
dzialnością nie posiada żadnego mienia: 
Zmuszałoby to zatem wierzyciela do do% 
konywania czynności, która była niewąt 
pliwie błędną. Również zbędnym byłoby 
wszczynanie przez wierzyciela egzekucji 
wówczas, gdy jedyne mienie spółka stać 
nowi nieruchomość i gdy on udowadnia: 
że jest ona obciążona ponad swą wartość 
wierzytelnościami, korzystającymi z pierw? 
szeństwa zaspokojenia, gdyż wówczas rów 
nież mienie spółki dla danego wierzyciela 
nie istnieje, skoro nie może on z niego 
swej należności. Z tego 
względu należy uznać że wierzyciel „półki 
z ogr. odpow. może poszukiwać cd ie 
członków zarządu swej wierz ytuiność! 
względem spółki, jeśli udowodni, że jedy” 
nym jej majątkiem jest nieruchomość, © i 
ciążona ponad swą wartość wierzyteln 
ciami, korzystającymi z pierwszeństwa za” 
paee saości, PF 
spokojenia w stosunku do naležaości, tki 
szukiwanej od członków warzadu spó s 
z ograniczoną odpowiedzialnością. C 
S. N. z 9. VI. 1937 Przegl. Sąd. maj 195% 
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Japonia obawia ṣi 


Fewua ilość niewzruszonych zdawałoby 
się do niedawna dogmatów obowiązywa: 
ła w stosunku do wartości armii japońskiej 
i charakteru tego narodu. Żołnierz japońe 
ski cieszył się najlepszą reputacją, zdobytą 
Ra polach bitew w pierwszej wojnie z Chie 
nami oraz z carską Rosją. Uchodził za niee 
zwykle walecznego, skionnego da aktów 
bohaterskich, 


a równoczęśnie mniemano, 
że odznacza się żelazną dyscypliną co 
sprawiło, że Japończyków bardzo często 


nazywano Prusakami wschodu, obcjmują= 
cym tym określeniem nie tylko ich cechy 
wojskowe. 

Legenda ta dorkliwie wyszczerbiia się 
w czasie ostatnich miesięcy kampanii wos 
jennej w Chinach, Objektywnie oceniając 
Sytuację, musi się stwierdzić, że wprawdzie 
ogrom Chin i olbrzymia ilość ludności 
chińskiej są czynnikami utrudniającymi 
szybkie zakończenie wojny, ale z drugiej 
strony wrodzony pacyfizm chiński i niee 
doskonałość armii chińskiej pod każdym 
względem z punktu widzenia organizacji, 


LUDOWCY ŻĄDAJĄ DEMO: 
KRATYCZNYCH WYBORÓW 
DO IZB ROŁNICZYCH 
wzywając chłopów do wstępowania 
w szeregi organizowania organizacyj 
rolniczych. 


Warszawa. Zostały ogłoszone o» 
statnie uchwały Głównej Komisji 
Gospodarczej Stronnictwa Ludowe- 
go, będace równocześnie przyjęte 
krzez NKW. Stronnictwo. Stwier* 
dzają one, „że w pracy nad pcGnie* 


sieniem kultury duchowe; i matce 
rialnej wsi konieczny jest wysoki 
poziom umysłowy chłopa, że obok 


praw politycznych muszą zostać na: 
lezycie uwzględnione prawa chłop” 


skie w samorządzie gospodarczym 
i terytorialnym, w organizacjach o7 
gólnorolniczych i spółdzielczych. 


Prace oparte o Światłego chłopa na 
tych odcinkach przyczynialą się do 
podniesienia kultury wsi polskiej, 
chroniąc ją przed dalszą pzoletary* 
zacja i wyzwalając z rak biurokra* 
cji. 

Dlatego tez Gl. Kom. Gosp. wzy- 
wa chłopów do walki o zmiane sto* 
sunków oświatowych na wsi. upo* 
wszechnienie szkoły rolniczej. Žada 
usamodzielnienia Izb Rolniczych, 
oraz nowych demokratycznych wys 
borów do Izb Rolniczych. Podob 
nych zmian żąda w samorządzie te* 
rytorialnym wszelkich stopni. 

Wypowiadaiąc się za oparciem 
prac rolniczych na dobrowolnych 
eragnizacjach rolniczych, Gl. Kom. 
-osp. wzywa chłopów do wstępoe 
wania do organizacyj ogólno = rob 
liczych i rozbudowania tych orga: 
nizącyj rolniczych w kierunku de? 
mokratycznym, zapewniającym chło 
bom wpływ i rządy w tych organi” 
zacjach! Czynnik urzędniczy w praz 
cy organizacyjnej i terenowej musi 
być czynnikiem pomocniczym, pod: 
Porzadkowanym czynnikow: spo: 
łecznemu. 


ZJAZD „ZNICZOWCÓW* OD: 
BĘDZIE SIĘ W RODZINNEJ 
WSI PROF. BUJAKA 


Zapowiedziany na dzień 29 b. m. 
Walny zjad delegatów Zw. Miodz. 

iejskiej „Znicz“ z terenu woj. kra 
owskiego odbędzie się w Markie” 
hicach (koło Brzeska), rodzinnej wsi 
Profesora Bujaka. Jest to wzorowa 
wieś skomasowana i upełnorolniona 
Posiada piękny dom ludowy. ucho: 
ąc za bardzo mocną placówkę lu: 
<owców. 


| ETA RAY M O E 


dy»cypliny zaopatrzenia, umiejętności doz 
wódców itd. czyniła z przeciwnika Japo- 
nii czynnik łatwy do pokonania. Fakt, że 
armia chińska zdobywa się na dłuższe os 
kresy oporu, a nawet zrywa się do kona 
trofensywy, skłania m. in. do rewizji poz 
glądów o wartości armii japońskiej. 

Już od pewnego czasu tytuł Prusaków 
Wschodu w zastosowaniu do Japończyków 
pojawia się rzadziej. Okazało się nieraz. 
zwłaszcza na początku kampanii wojennej, 
że tak jak dowództwo armii nie stosuje 
się do dyrektyw rządu w Tokio, podobnie 
poszczególni dowódcy i oddziały postępu 
ją często na własn ąarękę, pragnąc cdzna: 
czyć się i nie licząc się z ogólnym planem. 

Niepowodzenia wojenne i presja państw 
zagranicznych, których interesy naruszane 
były nieraz przez niezdyscyplinowanych 
żołnierzy japońskich, doprowadziiy do 


„zmiany na stonowisku naczelnego wodza 


japońskiego, którym w miejscu odwołane» 
go generała Matsui został generałem Fiata. 
Było to zadośćuczynienie dla Ameryki i 
Anglii, a równocześnie wyciągnięcie kon: 


sekwencji z faktu, że 'głównodow.dzący 


ze sportu 
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oczach międzynarodowych obserwztos 


na 
rów nie umiał sobie zapewnić posłuchu 
swoich podkomendnych. 

Polityczne założenia wojny chińskiej 
przygotowane były zręcznie przez stronę 
japońską. Twierdziła ona, że nie walczy z 
Chinami, ale z  uciskającym je rządem 
Czang = kai « czeka, który ulegając wpły» 
wom sowieckim, działa na szkodzę intere= 
sów japońskich. Usunięcie iego rządu — 
twierdzili Japończycy — wyrówna autoz 
matycznie dotychczasowe przeciwieństwa 
japońsko » chińskie. 

A jak to wyglądało w rzeczywistości? 
Żołnierze japońscy, dopuszczają się nie» 
słychanych aktów okrucieńtswa w stosun= 
ku do ludności, wskutek czego całe Chiny 
ogarnięte zostały pożarem nienawiści w 
stosunku do najeźdźców. 

Pierwsze wiadomości o okrucieństwach 
japońskich nadeszły z Tai » juan, stolicy 
prowincji Szansi. W 'większych  rozmiae 
rach rozegrały się sceny gwałtów i more 
derstw po zajęciu Nankinu, Gen. Matsui 
zarządził w tedy paradę swoich wojsk, aby 
ująć je na nowo w karby dyscypliny, ale 
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Niemcy chcą reformy purgari Davisa 


Ameryka żąda utrzymania status Que 


Prasa niemiecka donosi, że na czerw» 
cewym posiedzeniu Międzynarodowej Fe: 
deracji Tenisowej rozpatrzone zostaną lie 
czne wnioski w sprawie zmiany systemu 
rczgrywek o puchar Davisa . 

Projekt niemiecki domaga się, aby roz: 
grywki odbywały się w dwóch fazach. 
Pierwszego roku odbyłyby się ruzgrywki 
elimiacyjne, a następnego roku rozgrywki 
końcowe. p 

Anglia ze swej strony dąży do refors 
my systemu rozgrywek w ten sposób, aby 
rozgrywki odbywały się co dwa lata przy» 
czym pierwszego roku 1czgrywki zostały- 
by w całości przeprowadzone, a w dru: 
gim nastąpiłaby roczna przerwa. 
Podobno Australia 1 Południowa Afry: 
mają głosować za wnioskiem  angiele 


ka 


skim, a w razie odrzucenia go, za wnios: 
kiem niemieckim 

Ameryka domaga się, aby obecny sys 
stem rozgrywek zosta tw całości utrzyma» 
ny, uważając, że państwo króre z tych czy 
innych względów nie może  wy:ofać, a 
przystąpić do nowych rozgrywek w chwili 
kiedy uzna za stosowne. Ameryka słusze 
nie uważa ze zarówno wniosek niemiecki 
jak i angielski jest wynikiem wewnętrznej 
sytuacji Niemiec i Anglii, którzy cbecnie 
nie posiadają żadnych wybtniejszych te» 
nisistów. 

Polska, Włochy, Czechosłowacja i Ho- 
landia mają poprzeć Amerykę. brzypusz» 
czalnie do tych państw przyłączą się jesze 
cze inne, tak że obecny system rozgrywek 
najprawdopodobniej nie będzie zmianiony. 


Jak biegają Francuzi 


Zwolenników, lekkiej atleryki czeka za 
miesiąc wielka impreza, jeką będzie pierw 
sze międzypaństwowe spotkanie Polska — 
Francja, w dniach 18 i 19 czerwca, Z tych 
v.zględów warto się bliżej zapoznać z ostat 
nimi ciekawymi wynikaini naszych najbliż 
szych przeciwników, jakie uzyskali na zae 
wedach w Paryżu. 

Sądząc po tych wynikach, obeznie w 
nejlpszej formie znajduje się były zwy» 
ciczca Kusocińskiego z Mediolanu i mistrz 
Europy w biegu na 5 km. Rochard, Franz 


cuz po odbyciu służoy wojskowej znów 
powrócił na bieżnię i zdaje się, że jeszcze 
w tym sezonie odegr apoważną rolę. Na 
dystansie 2 mil (około 3214 m). Francuz 
osiągnął czas 9:19, i ustanowił nwy re: 
kord Francji. Również dobry czas usiąge 
nął średniodystansowiec Goix. 1000 m, 
przebiegł w czasie 2:28,4. W biegu na 
400 m. przez płotki Joye osiągnął — 54,2, 
czas równy naszemu rekordowi sprzed kil- 
ku lat ustanowionemu przez Kostrzewskies 


go. 


Ran trenerem w Ameryce 


Znany polski bokser zawodowy 
ward Ran, który wycofał się już dchnityw 
nie z ringu otrzymał obecnie stanowisko 


a, * 


instruktora wychowania fizycznego w szko 
łajch średnich stanu New „Jersey. 
—oODo— 


Odbyło się nadzwyczajne walne zebe 
ranie K. S. Warszawianki. Obradom przes 
wodniczył prczes honorowy klubu płk. 


„Gebel. 


wybrano =- nowy 
prezes — płk. 


Po krótkiej dyskusji 
zarząd klubu w składzie: 


owy zarząd 6. 5. Warszawianki 


Aleksandrowicz, wiceprezesi: 
Kołpakowski, mjr. 


płk. Liro, 
Chwalibogowski 


mjr. 


i kpt. Busek, sekretarz — kpt. Małaczyński 
skarbnik — kpt. 
p. Kozakiewicz. 


Dybczak, gospodarz — 


roS 
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| 
| 


_ nierzy chińskich pociągał w 


nie osiągnął w ten sposób trwałych skute 
ków. Generał Araki, b. minister wojny, 
pośrednio potwierdził te pogłoski w roz» 
mowie z zagranicznym dziennikarzem, 
mówiąc, że wykroczenia żołnierzy japoń* 
skich w stosunku do ludności cywilnej są 
następstwem ciężkich strat 
w walkach o Szanghaj. 


ponie :ionych 
Mężny opór żołe 
ten sposób 
za sobą fatalne skutki dla cywilnej ludz 
ności chińskiej, 

|  Zdziczenie i upadek dyscypliny w are 
mii japońskiej są rezultatem nieotzekiwas 
nego długiego trwania wojny. W roku 
zeszłym zajęcie Pekinu przez Japończyków 
dokonywało się w najzupełniejszym po» 
rządku 1 świadczyło o doskonałej dyscy» 
plinie. Po paru miesiącach sytuacja rady» 
kalnie się zmieniła. W tym samym Peki- 
nie zdarzył się napad żołnierzy  japoń» 
skich na poselstwo brazylijskie, w Tsing» 
tao ludność cywilna a zwłaszcza kobiety 
w obawie o życie i mienie wychodzi jak 
najrzadziej z mieszkań. Podubnie opiewa: 
ją misjonarzy z rozmaitszych miejscowośe 
ci tej części Chin, która zostala 
przez Japończyków. 

Powodem tej zmiany zachowania się 
armii japońskiej jest charakter narodowy 
Japończyków. Japończyk nie znosi klęski. 
Traci w tedy panowanie nad sobą, staje 
ię dziki i okrutny. Następstwa tego fakru 
są ujemne pod każdym wzgledem. Wywor- 
łały bowiem w Chinach solidarną niena: 
wiść i opór, wpłynęły na zmianę opinii 
zagranicy, a w Samej Japonii poczynają 
się obecnie obawiać powrotu  zdniczałej 
armii do kraju po zakończeniu wojny. 


zajęta 


C©pinia sławnego 
artysty muzyka. 


Gd kiku lat znatm pianina i fortepiany Sommerfeld 
w Bydgoszezy i siiaalo mogę twierezić, że insuumen- 
ty tej firmy w niczem nie 
ustąpią papy. fabryka- 
tomi zagranicznym Glówne 
zalety instrumeniuw 


sommerialdą 


są: ulerwykła trwałość, pre- 
GA 1 salidna mecnanika 
zożlłczny, Spitwiy ton. 
skistkim moim znajomym 
! uczniom polecam gorąco je- 
dynie pianina sammerfeldna — 
Józcf Turczyński, Protesor Panstwowego Koustrwa- 
torium Muzycenega w Warszawie. 


w w R sda nabycia tytke w składzie fortepianów 


. BOLOŃSKI wid” 


AŃNYS, 
WYPALIŁA OCZY NARZECZO 
NEMU PONIEWAŻ JĄ 
PORZUCIŁ 

Łódź. Przy zbiegu ulic Bzzeziń* 
skiej i Franciszkańskiej rozegrał się 
wstrząsający dramat miłosny. 

Do idącego ulicą 24letniego Ale 
tera  Hochgelerntera (Lutomierska 
21), podbiegła młoda kobieta, któ- 
ra oblała go kwasem solnym i rzuci 
ła się do ucieczki. Przechodnie zdo» 
łali sprawczynię strasznego czynu 
ujać. Okazała się nią narzeczona 
Fiochgelerntera, 2Z5:letnia Ita Rozen“ 
berg, stała mieszkanka m. Kuina. 

W międzyczasie wezwano pogoto 
wie, którego lekarz stwierdził u 
Hochgelerntera wypalenie obu oczu 

poparzenia twarzy.i W stanie cie* 
zkim przewieziono go do szpitala 
im. Poznańskich. 

Aresztwana Ita Kock zezna” 
la, 12 czynu swego dopuściła sie dla 
tego, że narzeczony ją porzucił. 


CZY WYBORY DO SEJMIKU 
WOJEWÓDZKIEGO SĄ 


POUFNE? 

Kościerzyna. Podczas posiedze» 
nia rady powiatowei w Kościerzynie 
która miała dokonać wyborów 


członków do sejmiku wojewódzkie” 
go. została usunięta z sali publicz: 
ność na zarządzenie przewodniczą” 
cego rady, wbrew postanowieniom 
odnośnych rozporządzeń, regulują” 
cych udział w posiedzeniu rady pu 
bliczności. 


KRAKOWSKI KURIER WIECZORNY 


8 
Rożne 
Żelazne łóżka polowe zakupisz 


najtaniej tylko 
w Zakładzie tapicerskim 
S_AUIG_ U ST 


Kraków, Węgłowa 3. (inecznita fraliowskiej) 


* l pte x „a SNS 
Wy żeczne lozka TEG 
PACOPYTAUENCIM 


Gabinet kosmetyczny 
„Elizabeth* pod kier 
ELI HOROWITZ 
dlugotrwalej asysten- 
tki berlińskiego inst 


NI WIEKI! chir. kosm. Dr ELFRI 
DY EHRENREICH 


odmładza każdą cerę, usuwa radykalnie 
zmarszczk pory, pryszcze, brodawki it d. 
==] Najnowsze preparaty | 
Ceny niskie. Porady bezpłatnie. 


ULICA JASNA 6. m. 7. TEL. 178-68 


> 


PIANINA pierwszorzędnych firm kra- 

jowych Betting — K. i A. Fibiger 
w składzie fortepianów 
HELENY SMOLARSKIEJ 
Kraków, Sławkowska L. 4 


Chromowanie, niklowanie, miedzio- 
wanie, polerowanie. Niklo-Chrom, 
Kraków, Tarłowska 6, boczna 

Zwierzynieckiej. Tel. 119-61. 


Kołdry, koce, bielizna pościelowa 
płaszcze kąpielowe. 
EISEN Kraków. Sławkowska 2. 


NA SEZON WIOSENNY 


duży wybór parasolek i parasoli 
poleca wytwórnia 


„UMBRELLO” KRAKÓW 
—— RYNEK GŁÓWNY 11 —— 


Uskutecznia reperacje solidnie i tanio 


KOSTIUMY kąpielowe, najnowsze 
fasony damskie, męskie, dziecinne 
spodenki, bezrękawniki, „goify” 
wełniane, angorowe, po nieby- 

wale niskich cenach, poleca. 
Pracownia Trykotaży FELMAN 
Kraków, Sebestiana 23, 


Uwaga: przerabia stare kostiumy 
na najnowsze fasony. 
LODOWNIE RZEŹN'CZE — GO- 
SPODARCZE I. T. P. NAJWiĘ- 
KSZY WYBÓR SATTLER 

KRAKÓW, STRADOM 18 


CHORZY NA PRZEPURDING 


Długoletni Specjalista M. Landau 
Kraków, Dietla 44, l. p. wykonuje 
opaski przepuklinowe różnego ro- 
dzaju, Suspensoria. Opaski po ope- 
racji ślepej kiszki. Przyjmuje wszel- 
kie reperacje. Posiada liczne po- 
dziękowania. 


PARCELA 


Dobrze uzbrojona, blisko centrum 
okazyjnie do sprzedania. 

| cola ZGŁOSZENIA macar 

KRAKÓW, UL. MAZOWIECKA 154. 


Prezerwatywy amerykańskie gwa- 
rantowane tuzin 90, 1:50, 2:40. 3 zł. 
Dyskretna wysyłka. Skład fabry- 
czny „Enzet” Kraków, Kalwa- 
ryjska 36. 


| OKULARY 


— Okulary aułomobilowe 
othronne dla spawaczy 


OPTYK GRÓSSLE 


najwiekszy wybór 


Kursy Samochodowe — Kraków, 
Szewska 1. Prowadzone przez fa- 
chowców. — Prawo jazdy gwa- 
rantowane. Wpisy codziennie. 


—u— nn 


DUCO, LAKIERY do aut, specjal- 
ne lakiery do rowerów najtaniej 
„FARBOBLASK! Kraków, XXII. 
Kalwaryjska 29. 


RENEE 


NASZA KAWIARENKA" Kraków, Sta- 
rowiślna 64. (Rzeszowska 1) pole- 
ca: wyborowe Śniadania, obiady, 
kolacje. Wyszynk piwa, wina, mio- 
du. Obiad z 3 dań z piwem 90 gr. 

4-2. ENANS M 

Olej jadalny „Korona“ do nabycia 
Agola Rafineria tłuszczów i olejów 
Spłóko Z. O. O. Bielske (Sląsk) 


OGŁOSZENIA; Rozmiar strony druku ; 


Ceny ogłosze i w złotych. |. strona w l trmie za m/m zł 1.25 Tekst IL—VII strony zł l. — Za tekstem zł 0.70 Nalastane za Im 


LOTNICZE!!! 


O aa 


| =) 
usm 
miskie ceny! ? 


Kraków, Grodzka 41. 
Telefon Nz 126-00. 


Bezpłatne pokazy kroju nowoczes- 
nym wiedeńskim systemem. Kra- 
wiectwo damskie, dzieciece bieliź- 
niarstwo. informacje codzienne: 
Związek Żydów Ucze- 
stników WalkoNiepo- 
dlegiość Polski. 

Rynek Gł 12. II. p. m. 6. 
=m Telefon Nr 182-34. mamm 


PRACOWNIA KRAWIECKA LOLI EILE 
Jasna 6. Żurnale modelowe. 
Wykwintne wykonanie. 


KRAWAT zakupisz najtaniej w spe 
cjalnym składzie krawatów „Re- 
cord Cravates” Kraków, Floriań- 
ska 35, telefon 141-68. Własna 

wytwórnia. Hurt — detal. 


Prowincyine migawki 


Wiosenna gorycz 


Szła wiosna, szła w tym roku nie 
pewnie, jakby się bała, że gdy się 


tylko wychyli z poza brudnego hory- 


zoniu uchwyca ją tu czyjeś czychające 
ręce i nie puszczą ani do przodu ani 
do ty lu. 

Po wsiach, po całej rozwlekłej po- 
taci kilkutysięczno morgowej płachty 
ziemi, na której od paru lat czuwa 
baczne wojtowskie oko z gminy zbio- 
romej Wągry Małe, szło to dziwne 
czucie te dreszcze które wstrząsaja 
zawsze gdy mają kastapić zmiany — 
gdy mają przyjść rzeczy nowe 

Gmina zbiorowa Wągrv Małe nie 
była bynajmniej mała — była wielka 
i rozległa. Ponad dziesięć wsi które 
przedtem były samodzielnemt gromada 
mi, miały swoich wójtów swoją radę, 
swojego stróża, poczciarza í wogóle 
różnych mniejszych i większych u- 
rzędników i zarządców zostało za- 
ciągniętych do Wągrów Matych. By- 
ło to wtenczas rojno od różnych hi- 
storyj plotek i pogadanek. Opewiada- 
no różności. Ze to ano potrzebne są 
takie gminy bo nareszcie się jaki ta- 
ki porządek między ludźmi zrobi, 
ksiażki gminne będą jak się patrzy 
kwitki w porządku będą wystawiać 
obywatelom i wszystko się przeinaczy 
na nose kopyto — powiadali. 

— Przydo ano ludzie do urzędo: 
wania co do gimnazyje chodzili — 
słyszcliście sąsiedzie ?. 

— Pono, pono. 

I wójt będzie nieznajomy ?. . 
Nieznajomy ? Wóit nieznajomy. 
Ano. 

Musimy mu poniuwać. Jak my 
ta swoich wybierali to ta zawdy lepi 
było — co swój fo s»ój. No nie? 

— Ano— przytakiwa no i znów za 
czynano od tego samego. W każdym 
razie ludzie żałowali swoich pojedyn- 
czych zarządów gminnych. 

Bo i mote mieli troche racji. 

— Przyszło się do swojego wójta 


rzekło się boskie słowo i powiedziało ' 


się. kumotrze Maorcinie albo Francisz- 
ku potrzebuje od wos taką a taką 
„rżec”. Kumoter Morcin lub Franci- 
szek kazał się przysiąść na łamie i 
powiedzieć co słychać w gospodarce 
a później otwierat skrzynie urzędową 
wyciągał okrągłą pieczątkę huchał 


Chcesz mieć towar doskonały, 
Zaufaj firmie: 


„PIERZOPUCH% 


Starowiślna 19, vis a vis „Uciechy" 
Na składzie: pierze i puch z żywych gęsi 
Wsypy krajowe I zagraniczne. 
KOŁDRY PUCHOWE I WEŁNIANE 


KOCE, KAPY I NARZUTY 
; WYPRAWY NIEMOWLĘCE 


Przyjmuje wszelkie reperacje w zakresten 
wchodzące. 


FORTEPIANY, PIANINA, STROI, 
KONSERWUJE najtaniej stroiciel 


Rom‘ Bożego Ciała 10 m 9. 
== Telefon Nr 143-79. === 


parę razy i walił na papier z całej 
sity 

Tok to było przed paru laty gdy 
te wsie wyglądały zgoła inaczej — 
gdy jeszcze ludzie trochę mni j my- 
Śśleli i inaczej patrzyli na życie. A 
teraz? Teraz wszystko się mieni — 
przeobraża. Jeszcze naprzykład przed 
paru laty synowie grubs ych gospo- 
dary gardzili najemną pracą w mie- 
ście, to nie było dla nch — dziś t 
sami wzięli w rękę topatę lub siekie- 
rę i poszli w miasto za robotą. Tylko 
że tej roboty nie znale li. Bo powia 
dają im w Funduszu Pracy, że mw 
tu mamy swoich miastowych a nie 
ze wsi — i odchodzą z powrotem z 
tem z czem przyszli, może zreszią 
nie ztem co pfzyszli — odchodzą z 
powrotem z większą goryczą. 

— Do dwora ano każo iść — mó- 
wią między sobą A tu idż człowieku 
i kantuj za osiemdziesiąt groszy od 
świtu do nocy A na swoim zagonie 
co go sto wron skrzydłami zakryje nie 
wyżyjesz przecież. A tu powiadają 
ze wsi jesteście ojciec ziemie mocie 
i jeszcze się do miasta pchocie, de 
widel do cepów. I tak. Dlatego trze- 
ba iść do dwora o ile jest co robić— 
dlatego trzeba opuszczać dom ti je- 
chać het tam gdzieś, tim na Kresy 
za temi groszami, A parę lat wstecz 
nie było tego i ani mkt o tym nie 
myślał, | 

Jak wsie długie i szerokie należące 
do gminy zbiorowej Wągry Małe 
wszędzie to samo- 

l wiosna szła z nadziejami — jesz 
cze jakiemi. Teraz przechodzi, i nic z 
tego. Małoro'ni. bezrolni, biedn'acy 
siedzą na ‘glini nych pogrudkach 
przed chałupami i myślą batrząc jak 
się słońce posuwa na niebie. Czy wy- 
myślą co zanim słońce się schowa? 

A tymczasem życie przechodzi nad 
niemi — jakby ich nie chciało! wziąść 
w swe ramiona. Donoszą się tylko 
słychy że coraz więcej kradzieży— że 
coraz bardziej się szerzy po*ątne 
spędzanie płodu, że kilka gospodarstw 
jest wystawionych na licytację, za 
długi w bankach, że coraz więcej 
miedz i skrawków pociętych stajeń. A 
z drugiej strony że w gminie zblo- 
rowej uchwalili większy budżet który 
obciąży wsie, že i proboszcz o nowym 
kościele myśli choć ludzie jedynie zu- 
bę ziemniaczaną jedzą — i że (to 
najbardziej przykre) niema mowy że- 
by robotnicy ze wsi byli zatrudnieni 
bo miasto pierwsze. 

A jak się już gdzieś dostaniesz to 
za parę dni przychodzą robotnicy z 
Krakowa i z rzucają cię z budowy 
bo ich nic nie obchodzi że ty na wst 
masz może większą biedę — opowia:* 
dają gdy powrócą z całodziennej ta- 
taczki. 


I po co przyszła wiosna? Po co 
wniosła we wieś większą gorycz 


która zdniem każdym coraz bardziej 
puchnie?. E. Dz-c 


Wysokość 410 m/m szerokość 370 m,mm Podstawą obliczenia jest jeden milimet:, w jednym łamie Strona dzieli się na 4 
m w l m/n w l łamie zł 0.75. Nekrologi w tekście do 86 


drobnych zł 0'15. 
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